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Dwa obozy w Europie.
Niepowstrzymanie rozwijają się stosunki 

mocarstw europejskich, a skutek wypadków 
przesz/orcznycli, nowo utworzona potęga Prus,-, 
jest sprężyną, która w ruch wprowadza wszystko.

Osobliwie od przesz/ego roku nabrał1 otuchy 
większej gabinet petersburgski. Jak dhigo Mo
skwa liczyć mogła jedynie na niepewne przy
mierze z'Stanam i Zjednoczoneini i na paraliżo
wane przez Austrję Prusy, tak długo nie wy-* 
stępy wała tak zuchwale na zewnątrz. Skoro 
Austrja osłabła, a Prusy się wzmogły i równo
ważyć się mogą z Francją, to dla Moskwy wy
daje się chwila sposobna do przeprowadzenia 
dawno snutych zamiarów, do zaboru Carogrodu. 
W  przymierzu z Prusami i Stanami Zjednoczo- 
nemi i posiłkując się propagandą panslawisty- 
czną, mniema Moskwa, iż zachodnich mocarstw, 
chociażby do ich przymierza przystąpiły Włochy 
i Austrja, obawiać się nie potrzebuje.

Francja od przeszłego roku czyniła usiło
wania, aby Moskwę odosobnić i przymierze z 
Stanami Zjednoczonemi i z Prusami uczynić 
jej niemoiliwem. W ycofanie armii francuz-
kiej z meKsyKu miaio pośiiizyć cło przywró
cenia dobrych stosunków między Stanami 
Zjednoczonemi a Francją. Nieopieranie się 
Francji powiększeniu Prus, utworzeniu pod 
ich przewodnictwem Związku północno - nie
mieckiego miało skłonić Prusy do niewiązania 
sie z Moskwa.

A  4 .

Lecz pomimo dokonanego cofnięcia się 
Francuzów z Meksyku, dawne, bardzo przyja
zne stosunki między Francją a Północno-ame
rykańska rzecząpospolitą, trudno jest zrestauro- 
waó. Rzeczpospolita Północna dotąd zapomnieć 
nie może Francji, ie  ta popierała Południowców  
w domowej wojnie. A Prusy, rozwielmoźone zwy- 
cięztwami, zagarnęły traktatami tajnemi całe 
Niemcy, a nawet radeby nie dopełnić traktatu 
pragskiego co do północnego Szlezwiku, radeby 
zagarnąć i te ziemie, które nie należą ani do 
Związku północno-niemieckiego, ani do państw 
południowych niemieckich. Przed wojną prze- 
szłoroczną mówiły o wynagrodzeniach Francji, 
o zaokrągleniu jej granic; teraz z największą 
zuchwałością, gdy same zagarniają w szystko, 
nie dopuszczają najmniejszego powiększenia Fran
cji. Nadzieja cesarza Napoleona, źe wyrozumiałością, 
cierpliwością swą ujmie Prusy i oderwie od przy
mierza z Moskwą, spełzła na niczein. Przeci
wnie, gdy od r. 1 8 6 3  Moskwa była głównym  
antagonistą Francji, w r. 1 8 6 7  stały się tym 
głównym przeciwnikiem Prusy, a Moskwa sta
nęła w drugim rzędzie.

Kitka słów o gimnastyce
p r ze z  H ipolita Witowskiego,

„La mćdecine n’est pas tant f a r t  
de faire des remódes, que celui (Tap- 
prendre ń s ’en passer.u

„Le mouvement peut souvent tenir 
lieu de remódes, et tous les remódes 
du monde ne peuvent tenir lieu de 
mouvement.“

(  Tissot. 1 7 8 0 .)

Towarzystwo gimastyczne, we Lwowie nie
dawno zawiązane staraniem mężów troskliwych 
o dobro publiczne, jest nader pocieszającym ob
jawem i oraz dowodem szlachetnego poczucia i 
uznania potrzeby doskonalenia fizycznych sił 
przez gimnastykę. Maińy przed sobą statuta, 
potwierdzone przez Wysokie namiestnictwo. Już 
samo godło: „Sokół w polocie*, którego Towarzy
stwo używa na pieczęci i chorągwi swojej — 
wskazuje myśl i cel jego. Mamy silne przeko
nanie, że cały kraj weźmie udział najżywszy w 
popieraniu Towarzystwa, którego głównym i o- 
statecznym celem jest staranie około zdrowia 
ogólnego— tego najdroższego skarbu ziemskiego. 
Poczytujemy za święty obowiązek podnieść glos 
wobec rodaków, w celu wyjaśnienia kwestji tak 
ważnej dla społeczeństwa naszego.

Udoskonalenie, o jakiem człowiek nietylko 
marzyć, lecz do niego zmierzać i osiągnąć je  
powinien —* tak dla własnego jak dla ogólnego 
dobra — zawisło przedewszystkiem od harmo
nijnego i zupełnego rozwoju sił ciała i władz 
duszy. Ciało i dusza — oto dwa życia — do- 
czeszne i wieczne. Ciało jest narzędziem ducha, 
który bez niego nie mógłby działać widzialnie 
na zewnątrz. Nasze zmysły i organa, nasze 
mięśnie (muszkuły), krew i kości nasze — wszy
stko to działa i oddziaływa na siebie harmo
nijnie, podnieca się i wspiera nawzajem, aby

Nic powiodły się więc usiłowania, wyjawio
ne w ciele prawodawczcm przez francuzkich 
mężów stanu jako najważniejsze obecnie zada
nie Francji, odłączeniem Prus od Moskwy uniemo
żliwić przymierze prusko-nioskiewsko - amery
kańskie. W  ostatnich czasach, gdy coraz wię
cej Prusy okazywały uporu wobec Francji, d y - ; 
plomacja francuzka próbowała z innej strony 
podważyć to przymierze. W  sprawie w schodniejł 
zbliżyła się Francja do Moskwy, aby ustępstwa
mi, wspólnem działaniem na Wschodzie, oderwać 
Moskwę od Prus. Lecz i tutaj natrafia Fran
cja na trudnos'ci. Prusy więcej Moskwie na 
Wschodzie mogą ofiarować niż Francja. W iec  
daremne będą wszelkie zabiegi idących łącznie 
w tej polityce gabinetów francuzkiego i w ie
deńskiego. Już dzisiaj przekonywują sie, że 
Moskwa ośmiela Prusy do coraz dalszego wy
suwania się w  sprawie niemieckiej, a Prusy 
znowu Moskwę, do dalszego rozwijania planów 
zaborczych., n a : Wschodzie. Pokazuje się coraz* 
dowodniej, że węzły między Prusami i Moskwa 
są tak silnie zaciśnięte, tak mocno irAeresem 
wzajemnym i wspólnemu widokami politycznemi 
utwierdzone, że nie ma nadziel żadnej rozbicia 
ich za pomocą zręczności dyplomatycznej.

Jakiekolwiek usiłowano potworzyć kombi
nacje przyimerzowe, to w końcu zawsze sojusz 
Pm® i Moskwy wychodził mocno na jaw. Gzy 
pojedyńcze mocarstwa życzą sobie tego lub nie, 
to każde z nich stanąć musi w końcu albo po 
stronie Francji, albo po stronie Prus i Moskwy. 
Na dwa obozy dzielić się poczyna Europa. Po
za temi obozami trudno będzie wytrwać. Czy 
istnieje już lub nie, porozumienie między Anglią, 
Francją, Austrja i Włochami, trudno wiedzieć, 
alo że do niego przyjść musi, to rzecz nieza
wodna prawie. , j .«;•< ->: •,

Na którymkolwiek punkcie przyjdzie do 
pierwszego zetknięcia się gwałtownego, czyli 
między Francją a Prusami, czy między Moskwą 
a Turcją, czy między Moskwą a Austrja, to u- 
dział w wojnie będzie powszechny, bo żadna 
sprawa już dziś odosobnić się nie da. Jeszcze 
w przeszłym roku odosobnił wprawdzie cesarz 
Napoleon spór austrjacko-pruski, ale dziś już 
najprzykrzejsze skutki dla Francji wypłynęły z 
tej polityki. Gdyby przyszło do wojny w Eu
ropie, to każdy z dwóch obozów wysunąć musi 
wszystkie czynniki i wszystkie sprawy europej
skie, a więc i wszystkie przygotowywane przy
mierza, aby na wszystkich punktach zaszacho
wać przeciwnika. Moskwa wysunęłaby nieza
wodnie swą panslawistyezną propagandę, Prusy 
pangermańską a przytem oba te mocarstwa 
poruszyłyby i wiele innych sprężyn, któreby się

ciało utrzymać przy życiu, dopokąd ostatnia nie 
uderzy godzina — skonania. Lecz jak z jednej 
strony zbyteczne wyteżenie sił w pracy osłabia 
zmysły i działalność mózgowia, a wpływa szko
dliwie na umysł, tak z drugiej strony zbyteczne i 
ciągłe natężanie umysłu, połączone z nieczyn- 
nością sił fizycznych, zniedołeżnia, wycieńcza i 
zwątla ciało. Tylko prawidłowa, harmonijna 
równowaga w działaluośei sił ciała i władz du
cha, zapewnia i utrwala najwyższe dobro na 
ziemi, jakiem jest zdrowie, wskazujące człowie
kowi środki ku osiągnieniu doskonałości. Zdro
wie, siła i piękność ciała udoskonalonego są 
odźwierciadieniem silnego, jasnego umysłu i pię
knej, czystej duszy, zdolnej poświęcenia się dla 
dobra bliźnich. Tylko poczucie własnej siły u- 
zdalnia do szlachetnych i wzniosłych czynów. 
Zniedołężniały niewieściuch obawia się i lęka 
wszystkiego, drży przed własnym cieniem; dla 
braku stanowczej woli — nie dowierza sobie, 
a jeżeli się wytęży, to tylko na chwilę, ażeby po
tem w jeszcze większą popaść w bezsilność, lub w 
apatję i otrętwienie. Harmonijny rozwój sił ciała 
i władz ducha stanowi przeto doskonałość, jaką 
każdy osiągnąć może i powinien.

Rzućmy badawczem okiem na ten świat
ziemski i na jego dziwy. Jakaż to rozmaitość 
w najrozliczniejszych jego zjawiskach, a Przf" 
cież mimo pozornych przeciwieństw, panuje 
wszędzie prześliczna harmonia— harmonia praw 
w całości! Mimo niezawisłości ducha, życie na
sze podlega prawom przyrody. Kto ich harmo
nię narusza lub gwałci — ściąga na siebie nie
chybną karę i zemstę. We wszystkich kierun
kach wiedzy uczyniliśmy ogromne postępy’ êcz 
niestety, bardzo małe czynimy po dziś dzień po
stępy w wychowaniu ludzi zdrowych na ciele, 
silnych na umyśle. Mamy wiele dowcipu w w y
szukiwaniu prawdy, lecz się z nią mijamy, bo 
nie umiemy, czy też nie rozumiemy, jak ją sto
sować do życia; mamy wysokie o sobie rozu
mienie, bujną lecz chorobliwą wyobraźnię, prze
sadne uczucia, zdaje nam się, że jesteśmy ol-

nasunęfy do użycia, czy to z agraryjnycb, re
ligijnych, czy z politycznych. Jakie zaś 
sprawy i sprężyny wysunąć by mógł lub mu
siał przeciw Prusom i Moskwie obóz drugi ? 
Ani sprawa lukseinburgska, ani zamiar zerwa
nia traktatów miedzy Prusami a Niemcami— *
pofudniowemi nie mogą być silnem zaszachowa
niem przeciwników. Jeźli Francja, Anglia, Au
strja zniewolone będą chwycić za broń , to na 
innem polu przygotowywać sobie tnoga podsta
wę do działania, dźwignię i sprężyny do zasza
chowania Moskwy i Prus. Przeciwko czemu 
te dwa mocarstwa najnamiętniej, najzacieklej 
występują, o czem usilnie głoszą po całym 
świecie, iż nie istnieje wcale, to jest najsłabszą 
ich strona.
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dmbnyru drukiem, oprócz opłaty stemplowej 
80 cni. za każdorazowe nmteszezonie.

LISTY REKLAMACYJNE meopieczvto- 
wanc nie ulcgaja frankowaniu.

Przegląd polityczny.
Presse wiedeńska nie m o n a m  wybaczyć, 

że w razie gdyby nie mogła Galicja przy nowej 
organizacji państwa otrzymać odrębnego, zupeł
nie autonomicznego stanowiska, wolelibyśmy aby 
ją przydzielono do wschodniej węgierskiej, niż 
zachodniej niemieckiej połowy monarchii. Presse 
pyta: „czy Polacy chcą znowu poza rajchsratera 
działać dla swoich celów, zamiast otwarcie pa
ktować z Niemcami ?* Zresztą powiada Presse, iż 
zwraca uwagę Oaz. Nar. na te okoliczność, że 
stanowisko Galicji już w konstytucji lutowej zo
stało stanowczo oznaczone. Jakżeż, pytamy sza
nowną Presse, m o że  ona żądać od Polaków, by z 
Niemcami, których ona jest organem , „pak  to wa
lî 4, skoro ona z góry wyrokuje, że konstytucja 
lutowa, przeciw której nietylko wszystkie or
gana prasy polskiej, lecz i sejmy nasze nawet 
w adresach do tronu podawanych, protestowały, ma 
być dla nas alfą i omegą, ma być dla nas taką 
jak dla niej ewangielią , skoro powiada, że już 
ta konstytucja schmerlingowska określiła stano
wisko Galicji do monarchii, że więc Galicja nie 
ma się czego po zwolennikach tej konstytucji 
spodziewać? A jużci Presse wie bardzo dobrze, 
że prócz Niemców nie ma ta zachwalana i tak 
gorliwie przez nią broniona lutowa konstytucja 
w całej Austrji żadnych zgoła obrońców. Cze
góż możemy się po paktach z takiemi jak Presse 
Niemcami spodziewać ? Zresztą „paktowania14 z 
Niemcami próbowali Polacy w Radzie państwa 
przez lat sześć; czy te „paktowania44 choćby 
najmniejszą Galicji przyniosły korzyść, wie Pres
se sama bardzo dobrze.

Według doniesień z Pesztu, ma być utwo
rzone ministerstwo rolnictwa. Ministerstwo han
dlu ma być rozdzielone. Dla ministerstwa rolni
ctwa miał pi WiillerstorfT przygotować cały sze
reg reform organicznych.

W telegramach o otwarciu sejmu czeskiego 
znajdujemy ciekawe szczegóły o burzliwem zaj
ściu posłów czeskich z niemieckimi, o którem 
wspominaliśmy we wczorajszych Ostatnich wia- 
donioścach. Marszałek hrabia H a r t i g  miał 
przemowę po niemiecku, dowodząc, że po-

brzymami w duchu — tymczasem jesteśmy tylko 
karłami, bo czynności nasze nie harmoniują z 
rozumem rozwagą i uczuciem. W naszych my
ślach i pomysłach nie ma jędrnej trafności, zdro
wego i praktycznego sądu — bo nie ma logi
cznego związku. Wszystko to jest skutkiem braku 
równowagi czyli braku harmonii duszy i ciała, 
które zaniedbujemy dla mniemanych wyższych
celów, zapominając, że ciało ma także swoje 
prawa, których ściśle przestrzegać należy.

Gimnastyka polega nietylko na ćwiczeniu i 
doskonaleniu sił fizycznych ; jej ceiem jest jesz
cze wywieranie wpływu na moralność przez 
wpływ na ciało. Gimnastyka wskazuje najroz
maitsze sposoby, jak w każdym danym wypadku 
użyć najskuteczniej sił swoich dla dobra własne
go i cudzego. Nie jestże to najczystszą rosko- 
Szą, jeżeli posiadając siłę i zręczność, umiemy 
jej użyć dla ocalenia życia bliźniego , któremu 
zagraża niebezpieczeństwo lub śmierć?

Posłuchajmy co mówi sławny ł l u f e l a n c  
o potrzebie doskonalenia sił ciała i władz du
chowych: „Człowiek powinien konieczni® do
skonalić i ćwiczyć swoje władze duchowe_ i siły 
zwierzęce, jeżeli chce w zupełności osiągnąć 
swoje przeznaczenie.,. Harmonia ruchów^ jest 
podstawą zdrowia, prawidłowej odnowy ciała i 
jego wytrwałości. Ta harmonia nastąpić nie mo
że,: jeżeli tylko myślimy i siedzimy. Popęd do 
ruchu jest równie naturalnym jak popęd do je 
dzenia i picia. Przypatrzmy się dziecku: sie
dzieć spokojnie jest dla niego największą mę
czarnią.44 W iunem miejscu mówi znowu: „Sta- .
nowisko życia fizycznego dzisiejszej ludzkości, 
polega głównie na tem , że ludne coraz więcej 
sił utrącają. To wzmagające się ubezwładnienie 
sił ciała, przyspiesza jego zniszczenie i niszczą
ce czynniki, i tylko nowa, świeża siła, zaczer
pnięta w natchnieniu bożem, i czyste serce zdo
ła odtworzyć nowe źródło życia w masie obu
marłej44. Czerstwe, zdrowe ciało, poczucie roz- i 
winiętych i udoskonalonych sił jeg o ,  uszlache- [

wodzenie cząstek po]edvńezvch stanów dobro o- 
gółti, a z dobra ogółu wypływa powodzenie czą
stek. Potem odczytano pismo odręczne Naj. f a 
na w obu językach, i marszałek przystąpił do 
innych przedmiotów. Dr. Edward G r e g r za 
gadl wtedy: „Pomimo wytężeń rządu znajduje się 
przecież w sejmie kilku Czechów; byłoby tedy 
rzeczą przyzwoitą, aby marszałek powiedział lko 
także po czesku, co przedtem mówił po niemie
cku. Zastępca marszałka rekapituluje więc po
krótce mowę marszałka w języku czeskim! Po
seł Z e i t h a m n i e r  nadmienia na to: To /ama- 
ło, marszałek więcej mówił. — Sekretarz poseł 
S c h m i d t  zaczyna w czeskim języku wygła
szać słowa marszałka. (Gwar w ceutrum). Poseł 
K 1 a u d y: Jest to n egodziwą rzeczą, aby to , 
co dla Niemców powiedział marszałek, dla Cze
chów mówił tylko sekretarz, wnoszę tedy pro 
test przeciw takiemu postępowaniu. Poseł St e f -  
f e n 8 (Niemiec) chce mówić. R i e g e r zapytu
je, czy Steffensa mowa jest na porządku dzien
nym. S t e f f e n s  na t o : Niemcy mają zarówno 
z Czechami prawo mówienia. M a r s z a ł e k  
oświadcza: Prawo mówienia jest dla wszystkich 
posłów, daję glos panu Steffensowi. S t e f f e n s :  
Na poprzednich sesjach Czesi nigdy nie doma
gali s i ę , aby marszałek wszystko także po cze
sku mówił, eoby rawef trudno było uskutecznić. 
Z e i t h a m m e r odpowiada : Jeśliśmy to dopu
ścili, to z własnej tylko woli. Teraz zaś nastał 
czas, gdzie jesteśmy zmuszeni obstawać przy na
szych prawach. M a r s z a ł e k :  Jest to rzeczą 
formy, i działo się na poprzednich kadencjach 
tak samo jak i dzisiaj; postaram się zresztą o 
t o , aby zastępca marszałka dosłownie powtarzał 
w czeskim języku, co ja mówię. Potem przy
stąpiono do weryfikacji wyborów. Sprawozda
nie o wyborze z Izby handlowej budziejowi- 
ckiej oddano komisji. Następne posiedzenie bvlo 
wczoraj w poniedziałek.

Opozycja stronnictwa narodowego c..eskiego 
przeciw dzisiejszemu systemowi objawia sic co
raz silniej, a represje ze strony rządu potęgują 
ją. Okoliczność, że zamianowano marszałkiem 
i wicemarszałkiem sejmu czeskiego ludzi, nie- 
umiejących dostatecznie po czesku, dała powód, 
że już na pierwszem znraz posiedzeniu Sejmu 
pragskiego do zajść nadzwyczaj burzliwych przy
szło. Z powodu postępowania rządu dzisiej
szego względem Czechów i legalnej zre zfą ich 
opozycji, wystosował redaktor dzień ci ka Polltik 
p. Skrejszowsky list otwarty do p. Beusta który 
Pclitik w numer/e niedzielnym ogłosiła. Ń aw stę
pie listu swego powiada redaktor, że uważa za 
rzec;: najstosowniejszą, rozmówić się z ministrem 
otwarcie wobec całego świata i cały s an rze
czy jasno mu przedstawić,1 Dalej powiada pan 
Skrejszowsky, że jakkolwiek wie, iż p. Reust w 
poniedziałek ma przybyć do Pragi, by zająć 
miejsce w sejmie, on na przyjazd j e g o  czekać nie 
może gdyż nie wie, czy PolitHc w poniedziałek 
żyć jeszcze będzie. Jeden z urzędowych orga
nów p. Beusta oświadczył niedawno, że p. Reust 
podziela zupełnie zdanie pana Kdcrediego co 
d> dziennikarstwa,nie chce pod żadnym warun
kiem „tworzyć męczenników politycznych44. Pan 
Ski\ ejszowsky wierzy, iż p .  Reust, iakowytrawny•' • Ł’

tifia duszę, uzbraja ją w owe spokojne męstwo, 
utrwalające się na harmonii ciała i ducha/

Ileżto spotykamy dzieci o bladych licach i 
zapadłych oczach, ponurego wejrzenia, lękliwych, 
nieśmiałych ; ile młodzieńców wychudłych, sła
bowitych i zniewieściałych! Zatrwożeni i stro
skani rodzice pytają o przyczynę. Otóż brak 
potrzebnego ruchu i ćwiczenia ciała jest po wię
kszej części przyczyną. I jakże dzieci mogą się 
rozwijać, wyrastać i nabierać sił, jeżeli skazane 
są na siedzenie? Zaniedbywane wychowania fi
zycznego jest w ogólności nagan nem ; w szcze
gólności zaś w wychowaniu dziewcząt, które pro
wadzić muszą życie więcej siedzące, domowe. 
Tej to okoliczności przypisać można najsmutniej
sze następstwa. Między dziewczętami jest wie 
le chorowitych , i jeżeli to jest prawdą, że w 
większej części dla słabowitości kobiet, ród ludz
ki niedołężnieje, to możemy się słusznie użnloć 
na zaniedbanie ich wychowania fizycznego.

, Go tych spostrzeżeń przyłącza się jaszcze 
groźniejsze nadużycie, które od niedawna prze
staje na szczęście panować. Mówimy tu o synu- 
rówkącli, ciasnem obówiu i t. d. Dla zapobieże
nia możliwym nieforemnośeiom, jakieby dia bra
ku ruchu nastąpić mogły, krępowano dziewydę
ta niemi nielitościwie. Jestto zgubny zwyc/.yj - 
gwałt przeciw naturze. Nie będziem mówili o 
wykwintności toaletowej — ho już wiele y leiu 
rozprawiano. Strójcie się panie i panienki—jeżeli 
się wam podoba — w suknie obszerne jak ba
lony — to zależy od waszych ojców, matek, mę
żów, opi kuuów. A/e nie sadźcie się na upię
kszanie waszej kibici, jeżeli nie przez wzgląd ra 
zdrowie i świetne powołanie wasze, jako przy
szłych matek, to przynajmniej przez wzgląd na 
przyrodzoną piękność postaci, jaką Stwórca upo
saża płeć \sa^zą. Wymysły próżności skrytej 
lub zalotności wyrafinowanej, nietylko nie pod- 
noszą  ̂wdzięków, lecz je przyćmiewają i sprze
ciwiają się niewinnej skromności i dziewiczości, 
która jest prawdziwym wdziękiem i urokiem.

0  polska młodzi! do ciebie przemawiam
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polityk istotnie politycznych męczenników tworzyć 
nie chce, ależ redaktor Politik ze swej strony 
może także w imieniu wszystkich publicystów 
oświadczyć, że ani on ani żaden z dziennikarzy 
najmniejszej nie ma ochoty stać się takim mę
czennikiem. Dziwnym jednak zbiegiem okoli
czności , pomimo że minister nie chce tworzyć 
męczenników, a dziennikarze nie chcą stawać 
się tymi męczennikami, ktoś trzeci zmusza do 
męczeństwa, a powodem tego jest rozporządze
nie ministerjalne, przesiane e. k. prokuratorji w 
Pradze, które z owem oświadczeniem organu p. 
Beusta o jego zapatrywaniu się na opozycję, któ
rą minister szanuje, zostaje w pewnej przeci
wności, gdyż rozporządzenie to nakazuje z ealą 
surowością przeciw prasie opozycyjnej postępo
wać. Nim to rozporządzenie do Pragi nadeszło, 
nie miała prasa opozycyjna prawie żadnych pro
cesów; nagle namnożyła się ich taka ilość, tyle 
powytaezano w Pradze procesów prasowych, ile 
za Śchmerlinga iBelerediego razem wziąwszy w 
Paadze nie było. „Wasza Ekscelencja możesz być 
przekonany — pisze p. Skrejszowsky — że na 
całej kuli ziemskiej nie ma urzędników, którzy- 
by swemu rządowi gorliwiej służyli, jak 
właśnie urzędnicy austrjaccy. — Źle płatni 
pracują dzień i noe, aby tylko uczynić zadość 
rozporządzeniom rządowym; nic też dziwnego, 
że po nadejściu rozporządzenia sypią się w Pra
dze suspenzje bez wyroków, zawieszają jeden 
dziennik po drugim, a dzienniki opozycyjne od
wołują się bezowocnie do słów Waszej Eksce
lencji, bezowocnie oświadczają, że męczennikami 
być nie chcą, bezowocnie przypominają zape
wnienia W. Ekscelencji, iż dyskusji dziennikar
skiej zupełną zostawiasz swobodę. Pospiech w 
zawieszaniu dzienników jest tak wielki, że n. p. 
wniosek zawieszenia Politik motywowano cztere
ma procesami o obrazę honoru, że go postawio
no w wielkie święto Zwiastowania N. P. Marji 
dla tego tylko, aby dnia następnego można su- 
spenzję wykonać. Suspenzja ta była tak pilną, 
że nawet zapomniano wymienić w intymacie na
zwisko osoby, przeciw której wydano wyrok, a 
wszakże nie naa według kodeksu austrjackiego 
wyroku bez nazwiska. Suspenzja była tak pilną, 
że e. k. policja chciała pomimo prawa do re- 
kursu, zaraz Politik skonfiskować ; suspenzje są 
rzeczą tak pilną, że wczoraj drugi już dziennik 
polityczny zawieszono; suspenzje są tak pilne, 
że wątpię aby mi wolno jeszcze było jutro zwró
cić nwagę W. Ekscelencji, jak stanowczo nie
właściwie zamiary W. Ekscelencji pojmują i 
wykonują.14

Dalej oświadcza w swem piśmie redaktor 
Politikf iż bynajmniej nie myśli zaprzeczać, że 
dziennikarstwo federalistyczne jest opozycyjnem, 
leoz chce on ministrowi powody i znaczenie o- 
pozycji wyświecić. Pan Beust jest Niemcem; re
daktor szanuje narodowość i niemiecko-naredo- 
wy sposób myślenia pana Beusta, ależ ta dąż
ność niemiecka p. Beusta stoi w rażącej sprze
czności z dążnościami ezeskiemi. Wręcz więc 
sprzeeznemi są dążności narodu czeskiego z dą
żnościami ministerjalnemi. „Wasza Ekseel ncja, 
powiada Politik} możesz być przekonania, że Au- 
strja, wpływaniem na kwestję niemiecką, może 
się stać wielką i potężną; my, a z nami dwie 
trzecie części narodów austrjackich, widzimy w 
niemieckiej polityce Austrji zgubę.44 P. Skrej- 
szowski przypomina w dalszym ciągu listu 
swego panu Beustowi rozmowę, jaką z nim 
miał podczas swego pobytu w mieście Wie
dniu przed dwoma miesiącami, przypomina- 
mina p. Beustowi jego słowa, jego przyrzecze
nie szanowania wszystkich narodowości w Au- 
strji; wykazuje, w jakiej sprzeczności z temi o- 
świadczeniami zostaje całe p. Beusta z Czechami 
i w ogóle z 17 milionami Słowian anstrjaekich 
postępowanie, zwraca uwagę na niestosowne mia
nowanie marszałka i wicemarszałka sejmu cze
skiego , którzy nie są w stanie rozmówić się z 
posłami czeskimi, i wyświeca, że wobec takiego 
postępowania p. Beusta jest opozycja naturalną 
i legalną. Wskazując zresztą na niegodziwe po-

| stępowanie względem opozycji organów ministe- 
rjalnych, kończy p. Skrejszowski temi słowy: 
„Nie grzesząc brakiem skromności, mogę Wa
szej Ekscelencji powiedzieć, że jak długo j e 
szcze mówi opozycyjne dziennikarstwo w Pra
dze, tak długo wiesz Wasza Ekscelencja, 
co zarzucają systemowi urzędowemu, ale może 
blizką jest chwila, w której już nic W. Ekscelencji 
mówić nie będziemy. Także i ministerstwo Ba
cha doprowadziło do tak szczęśliwego stanu; 
takim rezultatem nie miałaby się pewnie W. Ekse. 
powodu cieszyć, i jakkolwiek Waszej Ekseel. 
nie będą budować bram tryumfalnych, to może 
przyjazd Waszej Ekse. tę przyniesie korzyść, że 
udzielisz nauki i przyjmiesz nauki, gdzie tego 
dobro państwa wymaga.“

Politik donosi, że w Pradze aresztowano w 
sobotę, na żądanie sądu krajowego i prasowe
go, p. Leona Meisnera, z powodu broszury wy
danej przez niego: „Ostateczna walka w środkowej 
Europie*

Francja. Najnowsze doniesienia mówią, że 
rząd dał fabrykom, które się podjęły obowiązku 
dostarczenia broni nowej według systemu Chasse- 
pot, polecenie dostarczenia tej broni odtyicowej 
najdalej do dnia 1. września r. b. W dniu tym 
musi być 800.000 karabinów nowego systemu 
gotowych. Tym fabrykom, które prędzej odsta
wią zamówioną ilość broni, przyrzeezono tantie
mę i nadzwyczajne nadto wynagrodzenie.

Z Paryża telegrafają d. 6. kwietnia: Eten- 
dard zaprzecza pogłoskom, szerzonym przez dzien
niki wiedeńskie, jakoby książę Grammont został 
powołany do Paryża. Ten sam dziennik pisze, że 
rząd francuzki nie otrzymał od Moskwy żadnej 
uwagi, dotyczącej traktatów z roku 1839.

Ostatnia ta wiadomość potrzebuje konie
cznie potwierdzenia. Telegramy z Petersburga 
z d. 4. bm. brzmią wręcz przeciwnie. Telegraf 
zaś petersburgski, pod ścisłą kontrolą rządu zo
stając, nie telegrafuje nigdy tego, czego rząd so
bie nie życzy.

Holandja. W Izbie hagskiej była interpelacja, 
dotycząca sprawy luksemburgskiej. Tego samego 
dnia, na nocnem posiedzeniu taż sprawa dała 
powód do nowych rozpraw, a minister spraw za
granicznych oświadczył: „Na zapytanie rządu 
holenderskiego, hr. Bismark upoważnił mnie do 
oświadczenia, że rząd pruski uważa wszelki zwią
zek między Limburgiem a Niemcami za roz
wiązany i zgodziłby się potwierdzić to zapatry
wanie aktem formalnym, chociaż uważa takowy 
za zbyteczny po rozprawach , jakie miały miej
sce w parlamencie północnym.44 — Widać, że 
rząd pruski starał się usilnie odciągnąć króla 
holenderskiego od zamiaru ustąpienia w. ks. 
Luksemburgskiego. Inne wiadomości mówią tak
że, że udawał się do gabinetu angielskiego, aby 
ten działał wpływem swoim na króla Holandji 
w tymże samym kierunku.

Rzym. Do Dziennika Pozn> piszą z Rzymu 
Dniz 27. z. m. nastąpił tajny konsystorz, na któ
ry m  O jc iec  św. nie  miał żadnej politycznej alo- 
kueji. Mniemano powszechnie, iż zaprotestuje tą 
razą przeciw zniesienia konkordatu przez rząd 
moskiewski i odpowie na memorandum księcia 
Gorczakowa, w którem osobiście dotknięty zo
stał. Atoli zarzuty podkanclerza moskiewskiego 
nie zasługiwały snać na odpowiedź, skoro ich 
takową Najwyższy pasterz nie raczył zaszczycić. 
Potwarze te i kłamstwa skarane zostały milcze
niem. Fakt carskiego listu zostaje niewyjaśnio
nym, ale widać, że taką samą wartość przypisy
wać mu należy, jak reszcie tych misternie usnu- 
tych fałszów i oszczerstw. Cokolwiekbądź, nie 
wypada jednak mniemać, aby położenie polskie
go kościoła obojętnem było Ojcu św. i nie mia
ło wywołać dalszych jego przemówień. Owszem, 
stosunki między Rzymem a Petersburgiem nie- 
tylko że się nie naprawiły, ale stały się od paru 
tygodni niepodobnemi do naprawienia. Misja hr. 
Strogonowa spełzła na niezem, a papież przyjąć 
go nawet nie chciał. Skutkiem tego niepowo
dzenia, ks. Gorczaków oznajmił tutaj p. Kapni-

jako do kw.atu nadziei narodu i ludzkości; cie
bie wzywam najuroczyściej a serdecznie, abyś 
czuwała nad sobą ! Pamiętaj i w iedz, że życie 
doczesne jest ciągłą, lubo przemijającą i krótką 
walką dobrego ze ziem; pamiętaj, że wszelki 
powab jest poniekąd niebezpieczeństwem na zie
mi, którego uniknąć można tylko ścislem i suro- 
wem przestrzeganiem praw życia. Wszelkie u- 
ganianie za uciechami, łecheącemi zmysły i do- 
gadzającemi ciału, jest morderczym zamachem 
na własne zdrowie, na moralność; jest sromotną 
przewiną wobec woli Stwórcy. Pamiętajcie, że 
używanie sił dla zaspokojenia nierozsądnych 
zachceń lub zniewieściałych nawyknień, ubez- 
władnia stopniowo siły, przyćmiewa świeżość n- 
mysłu i ezyni człowieka niezdolnym do walki z 
przeciwnościami. Ćwiczcie przeto wasze siły ; 
nabywajcie wesołości pracą i fatygą; hartujcie 
ciało, doskonalcie je dzisiaj, a udoskonalicie ju
tro waszego ducha. Zdrowy, silny umysł i czy
sta dusza mieszka tylko w zdrowem, czystein 
ciele — mówi mędrzec.

Gimnastyka stanowi bardzo ważną część 
wychowania, polityki, higieny, medycyny. W tak 
rozmaitem znaczeniu i stosunku zwraca ona u- 
wagę męża stanu, filozofa, lekarza, nauczyciela; 
głównie zaś powinni zwracać na nią uwagę 
swoją rodzice, bo im najwięcej na tem zależy, 
ażeby ich potomstwo rozwijało się i wzrastało 
silnie i zdrowo. Najdroższą spuścizną, jaką oj
ciec przekazuje dzieciom, jest nmysł silny, spo
kojny, wola niezłomna, która się nie zachwieje 
w walce życia i wytrwa do Rońca. Umysł sil
ny, spokojny, odzwierciedla się w całej postaci 
ciała, w eałem obliczu, jest zręcznością, odwa
gą, głównie zdrowiem, bez którego wszelkie do
bra ziemskie nie mają znaczenia.

Zniedołężnieliśmy na ciele — czujemy to 
wszyscy. Otrząsajmyź sie z tego niedołęztwa, 
dopokąd jeszcze czas i nastręczają się nam 
środki ratunku z poniżenia e ia ła; z poniżenia, 
któremuśmy ulegli, bo prowadzimy życie, wyła

mujące się z pod praw, jakie nam wskazuje 
przyroda, rozsądek i doświadczenie światłych 
ludzi.

Zaklinam przeto wszystkich na naszą prze
szłość i przyszłość, zaklinam was — ażebyście 
dla waszego własnego dobra nie zaniedbywali 
ani lekceważyli ćwiczenia ciała. Poddać ciało 
ćwiczeniom, umiejętnie stosowanym, rozwijać te m 
samem czynniki, podniecające i poruszające za
razem główne jego czynności żywotne, słowem, 
nadać ciału więcej siły, ruohliwości i gibkości 
we wszystkich postawach — oto cel gimnastyki. 
Zapewnić młodzieży siłę i piękność fizyczną, 
energię i spokój umysłu, zdrowie ciała i ducha, 
oto zdrowie doskonałe — idealne. Jeżeli nas 
obchodzi przeszłość na9za i z upodobaniem s ię 
gamy myślą i sercem w jej dzieje minione, tem 
bardziej obchodzić nas powinna przyszłość po
kolenia naszego, które jest krwią z krwi 
naszej !

Zamiast pokolenia nerwowego i spazmują- 
cego na najmniejsze przykrości, wychowamy po- 
koleuie silne i zdrowe na ciele i na duchu. 
Młodzież otrzęsie się z drażliwej zarozumiałości 
i oswobodzi od zgubnych nawyknień, jakich na- 
była pod wpływem nieudolnego wychowania; 
człowiek, pracujący umysłowo i prowadzący ży
cie siedzące, rozbudzi i pokrzepi swoje siły; 
rzemieślnik odniesie dla swoich prac nieobliczo- 
ne korzyści z ćwiczeń gimnastyczuych; malarz 
i rzeźbiarz znajdą na arenie gimnastycznej żyją
ce wzory dla swoich utworów artystycznych; 
artysta dramatyczny nabędzie swobody, gibko
ści i powabności, zdobiącej w postawach i ru
chach na scenie. Słowem, gimnastyka, stosowa
na umiejętnie i racjonalnie do indywidualności 
człowieka, udoskonali i usposobi go do osiągnie- 
nia najwyższego dobra ziemskiego — jakiem jest 
zdrowie ciała i duszy. (D. n.)

stowi, nieurzędowemu ajentowi moskiewskiemu, 
że pozostanie nadal na swojej posadzie, albo
wiem dopóki Pius IX. żyć będzie, Moskwa jako 
osobiście przezeń obrażona, nie zgodzi się nigdy 
na przywrócenie dyplomatycznych stosunków z 
dworem rzymskim. Pan Kisielew tosamo powta
rza we Florencji. Nadto kanonizacja bł. Józafata 
Kuncewicza niewymownie stoi solą w oku rzą
dowi moskiewskiemu. Przez kanonizację tę spra
wa wiary i narodowości Rusi i Litwy poruszoną 
na nowo zostanie wobec Europy i wobec tych 
ludów słowiańskich, które Moskwa zagarnąć pra
gnie do swego jasyru, a których wszyscy kato
liccy biskupi, oraz mnóstwo znakomitych z po
między nich obywateli zjadą się na kanoniza
cję. Od dawna już mówiono o tajemnych ukła
dach, toczących się między patrjarchą caro
grodzkim i wielu szyzmatyckirni biskupami a ks. 
Brunonim, wikarjuszem apostolskim w Konstan
tynopolu. Gazety moskiewskie zaprzeczyły tym 
wieściom; atoli jest w nich wiele prawdy, i po
łączenie się znacznej części odszczepionego 
wschodniego kościoła z katolickim, bliższe po
dobno urzeczywistnienia niż się zdaje na pozór. 
Przyszła kanonizacja , w której dziwnym a o- 
patrznym okoliczności zbiegiem, cześć tak uro
czyście przyznana polskiemu męczennikowi i pa 
tronowi, będzie inaugurowała sprawę wschodnią, 
wiele nam i światu gotuje niespodzianek. To, co 
Moskwa usiłuje zagarnąć materjalnie, umyka mo
ralnie i duchowo z jej rąk, obłuda jej coraz ja- 
wniejszą się Europie staje w jaśni męczeńskich 
promieni pomszczonej jej ofiary z 17. wieku, i 
dla tego jak zły duch będzie wkrótce napróżno 
obwijała się w ciemność zewsząd już rozdartą 
w oczach świata, i ujrzymy w rychle jej ostatnie 
rozpaczliwe i zgodne miotanie się na Wschód, 
gdzie jej potęga i byt polityczny rozbiją się na 
wiek wieków.44

Turcja. Przeciw projektom moskiewskim 
reorganizacji Turcji na podstawie podziału ad
ministracyjnego według narodowości, występują 
dzienniki tureckie bardzo stanowczo. L a  Turąuie 
powiada, że projekta moskiewskie są zamachem 
przeciw Turcji, że wprowadzenie ich w życie 
jest niemożliwem, i że ieh następstwem byłoby 
rozszarpanie Turcji.

Z Epiru chronią się do Grecji liczne bardzo 
rodziny, gdyż przygotowania wojenne, przedsię
brane przez Turcję w Epirze, są blizką bardzo 
zapowiedzią wojny.

M oskwa. Traktat, zawarty między Moskwą 
a Stanami Zjednoczonemi Ameryki półnoeej 
względem sprzedaży posiadłości moskiewskich 
w Ameryce, zawiera, jak upewnia korespondent 
petersburgski do Bors. u. Handl. Z tg., klauzulę 
wyraźną, że w razie czynnego wystąpienia Mo
skwy w  kwestji wschodniej, oddana jej zostanie 
flota amerykańska do dyspozycji.

Ziemie polskie. Do Wanderera piszą z nad 
granicy polskiej pod dniem 5. b. m., że guber
natorowie, lubelski i kielecki, wydali rozkazy 
względem jak najściślejszego pilnowania wszy
stkich przez ich gubernie przejeżdżających po
dróżnych. Gubernator kielecki jen. Chlebników, 
który na punkcie moskwicenia ludności polskiej 
formalnie zfiksował i stał się śmieszną znakomi
tością na całą Polskę, funkcjonuje sam jako po
licjant i atakuje obcych po ulicach w Kielcach, 
pytając o nazwisko, zatrudnienie, cel podróży 
i t. d.

Z Wołynia otrzymał korespondent wiado
mość co do gromadzenia wojsk moskiewskich, 
że wzdłuż drogi około Krzemieńca stanęły dwa 
pułki piesze. Pod Starym Konstantynowem ma 
stanąć obóz.

K r o n i k a .
— Stypendja. J .  E. c. k. namiestnik nadał Arturo

wi Władysławowi z Wiatrowie W i k t o r o w i ,  ucznio
wi 4. klasy gimnazjalnej we Lwowie, z celującym po
stępem, stypeudjum w kwocie 157 złr. 50 c. z fundacji 
Samuela Rocha Głowińskiego, zaś Stanisławowi Moroz 
herbu Sas H o s z o w s k i e m u ,  uczniowi III. klasy in- 
stytu technicznego w Krakowie, stypendjum w równej 
kwocie z fundacji Frauciszka Jana Zawadzkiego.

Opróżnione stypendjum w kwocie 210 złr. z funda
cji Żebrowskiego otrzymał na przedstawienie Wielmo
żnej Eweliny Chajęekiej Dyonizy J  a m i ń s k i , słu
chacz 2. roku praw na wszechnicy lwowskiej.

Kurator fundacji Piotra Więcławskiego, Wny Na
poleon Raciborski nadał drugie stypendjum dla słucha
czy praw przezuaezone, w kwocie 150 złr. wal. a., po
cząwszy od kursu szkolnego 1866j7 Teofilowi W i ę c- 
ł a w s k i e m u .

Nominacje. C. k. wyższy sąd krajowy we Lwo
wie miauował następujących aktuarjuszów sądów po
wiatowych adjunktami sądowymi: Tomasza L o n i ń -  
3 k i e g o przy sądzie obwodowym w Przemyślu, Apo
loniusza H a n k i e  w i c z a  i Antoniego N i t k ę  przy 
sądzie obwodowym w Tarnopolu, stale, a Leontyna 
W o ł y ń s k i e g o  przy sądzie obwodowym w Sambo
rze, prowizorycznie.

— Najwyższem postanowieniem z dnia 31. marca 
br. nadauy został naczelnikowi powiatowemu w Serer 
eie na Bukowinie, Janowi Wojnarowiezowi krzyż ka
walerski orderu Franciszka Józefa w uznaniu jego wie
loletnich zasług.

— Z W iednia  piszą do Czasu d. 7. kwietnia: „Po
lacy, obecui w tej chwili w Wiedniu, dali dnia wczo
rajszego obiad dla JE . hr. Gołuehowskiego, na który 
zgromadziło sie 24 osób, samych rodaków. W położe
niu obeenem, gdzie przyszłość naszej prowincji jest je
szcze tak niepewną, powstrzymano się od wszelkich 
politycznych toastów ; tylko ks. Leon Sapieha wniósł 
przy końcu obiadu zdrowie na cześć pana namiestnika, 
przyezem wyraził mu wdzięczność za usilne i nieusta
jące starania, ażeby słuszne wymagania naszej prowin
cji zostały przez rząd uwzględnione. Hr. Gołuchowski 
odpowiedział zwięzłemi wyrazy, dziękując za nieusta
jącą ufność w jego najlepsze chęci dla kraju, i wzywa
jąc zarazem wszystkich ludzi dobrej wiary i woli do 
równie niezmordowanego współpraeownictwa około le
pszej przyszłości kraju.

Po obiedzie namiestnik, pamiętny historycznego 
znaczenia naszego starożytnego Krakowa, i pragnący

zachowania jego nieocenionych pamiątek, wniósł pro
pozycję, aby obecni otworzyli składkę na cel oswobo
dzenia Sukiennic od teraźniejszego ich upadku i przyo
zdobienia ich odpowiednio ich historycznemu znacze
niu. Hr. Gołuchowski rozpoczął sam składkę datkiem 
1000 złr., poczem pan Wincenty Kirehmayer, oświad
czywszy, iż daruje na ten cel dwa sklepy w Sukienni
cach, będące jego własnością, zajął się dalszem zbiera
niem składek, do których się przyczynili, jak następu
je : ks. Leon Sapieha 1000 złr., hr. Lanckoroński 1000 
złr., ks. August Sułkowski 1000 złr., hr. Władysław 
Wodzicki 1000 złr., N. N* 1000 złr., hr. Seweryn Bor
kowski 1000 złr., hr. Józef Baworowski 1000 złr., Lr. 
Edward Stadnicki 1000 złr., ks. Antoni Sułkowski 500 
złr., ks. Jerzy Czartoryski 1000 złr., hr. Władysław 
Zamojski 1000 złr., p. Kazimierz Młodecki 500 złr., pan 
Zygmunt Kaczkowski 100 złr.

Nie wątpimy, że kraj zechce poprzeć tak szczęśli
wie zrobiony początek, a Kraków doczeka się już nie
bawem, że Sukiennice odzyskają pierwotuą swoja świe
tność i staną się ozdobą miasta.u

— Pani M aje ranow ska . Dz. Polski zaprzecza, jako 
by p. Majeranowska miała występować w Pradze, w 
roli Halki. Wiadomość tę wzięliśmy z nr. 92. Naród. 
Listów — które w sprawach opery czeskiej w Pradze 
powinny być dobrze poinformowane.

— D efraudacja .  Wczoraj uwięziono urzędnika pocz
towego, p. G., na podstawie podejrzenia, że przywła
szczył sobie pakiet z kosztownościami, przeznaczony 
do Wieduia.

— Z m iana  n a z w y  pu łków  ga licy jsk ich .  Stauisła- 
wowski pułk piechoty nr. 58, dotychczas arcyksięcia 
Szczepana, będzie odtąd nosił nazwę arcyksięcia Lu
dwika S a l  v a t o r a  (syna księcia Toskany), a Sam
borski pułk nr. 68 otrzymał nowego właściciela w oso
bie jenerała fmp. R o d i c z.

— „Gazeta Lw ow ska*  zaprzecza we wczorajszej 
swojej Kronice doniesieniu naszego korespondenta z 
Kołomyjskiego o zajściu między wójtem a radnymi 
gminy korszowskiej. G. L . powiada, że informacje swo
je w tej mierze zasięgnęła z a u t e n t y c z n e g o  źró
dła. Możemy na to odpowiedzieć, że doniesieuie nasze 
pochodzi z źródła może a u t e n t y c z n i e j s z e g  o ,  
aniżeli to, z którego G. L . zaczerpnęła swoje zaprze
czenie. Dość będzie tutaj przytoczyć jako przykład 
rok głodowy 186*5, w którym Gaz, Lw. na podstawie u- 
rzędowych, przez powiaty zasiągniętych informacyj u- 
rodzaj ówczesny nazwała „obficie średnio-dobrym“ (em 
reichlick mittel-gutes), podczas gdy ludzie w najżyzniejszyeh 
okolicach kraju umierali z głodu. Pozwoli nam przeto 
i teraz G. L., żebyśmy w powyższym wypadku pole-.
gali więcej na doniesieniach naszego korespondenta, nii 
na autentycznych jej informacjach.

— W  sp raw ie  stow arzyszenia urzęd n ik ó w  pry
w atnych otrzymaliśmy z zachodniej Galicji obszerny 
artykuł, zawierający różne nwagi i projekta, tyczące 
się wprowadzenia w życie i urządzenia tego stowarzy
szenia. Z ogłoszeniem tego artykułu wstrzymamy się, 
póki nam nie zostaną udzielone statuta, w obwodzie 
tarnopolskim ułożone, przypuszczamy bowiem, że jedna 
część uwag, w artykule owym zawartych, znalazła już 
uwzględnienie w tych statutach, a niektóre ważne punk- 
ta załatwiono tam w sposób daleko odpowiedniejszy, 
niż proponuje autor artykułu. I tak n. p. stowarzysze
nie oficjalistów prywatnych w obwodzie tarnopolskim 
jest stowarzyszeniem wzajemnej pomocy, które zamie
rza stać o własnych siłach, jakkolwiek część fundu
szów jego ma się składać z datków, subskrybowanych 
przez zamożnych obywateli, pojmujących aż nadto do
brze, jak dalece ich własne dobro zawisło od uczciwe
go dobrobytu oficjalistów. Stowarzyszenie to rozciąga 
swoją działalność na cały k ra j ; ale utworzenie komite
tu dyrygującego we Lwowie, którego żąda nasz kore
spondent z zachodniej Galicji, nastąpić może dopiero 
z wzrostem towarzystwa, bo członkowie tego komite
tu, którzy powinni wyjść z łona stowarzyszenia, na 
prowincji mogą pełnić swoje funkcje bezpłatnie łub za 
małą tylko remuneracją, podczas gdy we Lwowie na
leżałoby im wyznaczyć stałą płacę, wystarczającą na 
utrzymanie. — Mylnem jest mniemanie, jakoby wzrost i 
pomyślność stowarzyszenia zależały głównie od opieki 
dostojnych i bogatych protektorów. Opieka ta i wspa
niałomyślne datki ze strony właśeicieh.dóbr wesprą za
pewne stowarzyszenie w sposób nader pożądany, ale 
powodzenie całego przedsięwzięcia zawisło od jak naj
liczniejszego przystąpienia samychźe interesowanych* 
Dobrzeby było, żeby ci interesowani przejęli się jak 
najmocniej tą prawdą, żeby przyjmowali z wdzięczno
ścią pomoc, ofiarowaną stowarzyszeniu, ale żeby się na 
nią wyłącznie me oglądali. I Bóg pomaga tylko temu, 
co sam sobie pomódz nie może, ale nie temu, co sobie 
poradzić nie umie, bo nie chce. Między oficjalistami 
prywatnymi wiele jest ludzi światłych i wykształco
nych, ci powinni wszędzie wziąć inicjatywę, i starać 
się w jak najkrótszym czasie stowarzyszenie urządzić i 
rozszerzyć. Tak liczna i po największej części inteli
gentna klasa ludzi, przyzwyczajona do pracy, do życia 
skromnego, może się dźwignąć o własnych siłach i sa
ma przez się w ustroju społecznym zająć odpowiedniej
sze stanowisko, niż to, które jej dziś stosunki nazna
czyły. Przy zapewnionej jako tako egzystencji mate- 
rjalnej, przy rozbudzonym przez stowarzyszenie duchu 
zastanawiania się nad własnym i nad bliźnich intere
sem, klasa ta stanąć może wysoko także pod wzglę
dem moralnym, i życiu naszemu narodowemu przyspo
rzyć bardzo wiele sił żywotnych. Z tego to ostatniego 
względu sądzimy, że popieranie stowarzyszenia, dążą
cego do polepszenia bytu oficjalistów prywatnych, po
winno być i będzie dążeniem każdego prawdziwego 
patrjoty. .

— Bal Tow arzystw a dam dobroczynności, któ
ry miał się odbyć w Tarnopolu dnia 25. kwietnia — 
z powodu, że dzień ten przypada w Wielki tydzień ob
rządku greeko-katolickiego, odłożonym został na dzień 
U . maja b. r.

Z komitetu balowego.
Tarnopol d. 5. kwietnia 1867.
Okóln ik  konsys to rza  gr, kat. I. ?,62f z 1806* 

w sp raw ie  funduszu  w d ó w  i sieró t kapłańsk ich-
Chociaż szan. korespondent XX. skrytykował surowo i 
sprawiedliwie postępowanie panów ,pidporueznykowtf 
i wykazał dostatecznie brak konsekwencji w powyż
szych uchwałach, w sprawie rzeczonego funduszu, fcj 
uzupełniając poprzedni rozbiór, pospieszam dodać i 
je uwagi, których XX. nie dotknął, a to z tego powodu*, 
by świat nie sądził, że zapatrywanie się na tę sprawę 
było tylko indywidualnem widzeniem korespondenta X.

Jak autonomicznie sobie postępowano na tem z 
braniu „pidporucznykow* niech dowiedzie ten fa k i :



G A ZETA NARODOWA z dni* 9. Kwietnia 18157. 3

dekanat nasz wybrał swym delegatem ks. P. N., dzie
kana , który sam Jeden głosował za ściąłem przeszkon- 
trowaniem rachunków; skutek tego był taki, e lik ^ 
dziekan już nie dziekanem , ale prostym powrócił gre- 
garjuszem do domu, a przecież wiadomo, że ks. Nie- 
dzwiecki w powiecie tutejszym używa w ogóle najlep
szej sławy. Jakżeż mogło prywatne zebranie z publi
cznego usunąć go urzędu? Jes t to krzywda, nietylko 
jemu, ale dekanatowi i funduszowi wyrządzoną— krzyw
da nieobliczona; dlatego uprzedzam tyłko myśli kore
spondenta XX,, rozbierając powziętą uchwałę : „dla czego 
fundusz wdów i sierót nie miałby przejść pod zarząd 
Wydziału krajowego? „Oto dla tego po prostu, że Wy
dział krajowy nie ma w swojem łonie ludzi, którychby 
można eo insfcante zrzucić z dziekana lub zasuspendować, 
gdyby ze szkontrowania ścisłego rachunków okazał się 
jaki deficyt. A taki okazać się musi, choćby tylko ze 
względu na §. 22. uchwały delegatów, mocą której 
ma się koniecznie sprzedać dom pod nr, 655*/* we 
Lwowie, jako własność funduszu, .ewentualno i nyż- 
sze kwoty na neho wydanoj*. (Dom ten ledwie za trze
cią cześć „wydanoj na neho kwoty* będzie sprzedać 
można ; p. r.)

Uchwała ta powoduje nas do uwagi, że żale ks, 
prezesa komisji funduszowej. Łotockiego, szukały i zna
lazły odgłos w miękkich serduszkach delegatów, że za 
takie postępowanie uchwalili adres błagodarstwienny i 
hromkoje mnohaja lita. Ani 361etnie „uprawienie neu- 
tomyme, z pożertwowanjem i zamyłowanjem* nie za
stąpi straconego na zawsze kapitału, krwawej naszej 
pracy, jeżeli komisja „żertwowaniem* swego prezesa 
„źertwuje* zarazem nasze kapitały. Uderzający jest u~ 
stęp mowy ks, Łotockiego, że z gazet ruskich wzięły 
i inne gazety, a mianowicie polskie, pochop do rzuce
nia oszczerstw na komisję i szan. prałata za złe kiero
wanie funduszem; powiada on do delegatów „takii to 
nastupyły sumnii poslidstwia!!! odnakże komisyja na- 
dije sia, że pidporucznyky o tocznosty wedenyja dił 
istynno perekonajut sia44.

Jeżeliby ordynarjat, tak chętnie przenoszący swoją 
władzę na pole (.prywatnych instytucyj, miał wolę, 
wszelkie deficytamrszego funduszu gwarantować i po
krywać, toby było pół biedy; ale nie można dozwolić 
eksploatowania naszych kieszeni próżnych i dziurawych 
na korzyść komisji. W takim razie wolimy, by fundusz 
przeszedł pod lepszą administrację, choćby i Wydziału 
krajowego, jako pewnego i korzystniejszego zawia- 
dowstwa.

Nietrudno dopatrzeć braku konsekwencji i w u- 
chwale rozdzielania kapitału „w równych częściach* 
na dekanaty, gdyż wiadomo było delegatom, że jak 
nierównie dekanaty składałyg kapitał, tak I niei*ównie 
rozbierać by go mogły. A nakoniec zkąd przychodzi 
kler do tej uchwały, by przez grymasy politycznego 
widzimisię kilkunastu zagorzalców, wdowy i sieroty 
pozbawione były tak mozolnie przez składki zabezpie
czonego utrzymania?

Ponieważ we wspomnionych statutach nie zdarzyło 
nam się wyczytać nigdzie pewnej kwoty do ntrzymania 
wdów i sierót kapłańskich ad mazimum podwyższonej, 
nie wiemy tedy, do jakiej wysokości kapitał ma uro
snąć, lecz sądzić nam wolno, że konsystorza chęcią jest 
niezmyśloną pomnażać go in infinitum. Ztąd wypada 
wniosek, że kiedyś wdowy i sieroty mogą pobierać 
podwójną i potrójuą zapomogę, która przenosić będzie 
teraźniejsze pensje samych kapłanów, a w konsekwen
cji tego będą wdowy i sieroty tylko za życia mężów i 
ojców właściwie sierotami, i mogą najgoręcej zapra
gnąć ich śmierci, by przyjść do tem lepszego utrzyma
nia materjalnego — chyba, że komisja tego funduszu i 
ordynarjat będą się starać o to, by „żertfaowanyjem i 
zamyłowanyjem* kapitał do takiej wysokości nigdy 
nigdy nie urósł. Taka to ostatecznie jest perspektywa 
dla naszego kleru! Wysłał on w zaufaniu delegatów 
swych do uporządkowania tej sprawy, a ci nie mieli 
odwagi wobec hierarchii wziąć się na serjo do rzeczy. 
Na przyszłe tedy zebranie delegatów musimy im dać 
instrukcje odpowiednie, lecz pytamy się zarazem z oba
wą : kto też zechce wystąpić wobec prezesa komisji, 
którym jest metropolita? Lecz jest nadzieja, żeśmy je 
szcze tak nie upadli.

Ks. A . B .

— U rzędn icy  o b c o k ra jo w c y  w  W  i e h. Dzien
nik Magyarorszag, który uchodzi za organ inspirowany 
ministerstwa węgierskiego, twierdzi, że „epuracja* 
urzędników w Węgrzech nastąpi w sposób bardzo ła
godny. Obcokrajowcy oddaleni będą ze swoich posad

d noszący jej o zawieszeniu 3 dzienników cze
skich : Narodnich Listów, Humor. Listów i Swobody, 
jako o pogłosce, która krąży po Pradze.
Co do wyboru z większych posiadłości postano
wili Niemcy wnieść, aby sprawę weryfikacji, 

dopiero wtedy, gdy się znajdzie dla nich umieszczenie zakwestjouowanej przez wydział krajowy, ode 
w innych krajach koronnych. J

— Pobożna c iekaw ość .  Kościelny dziennik węgier
ski Idók Tanuja podaje wiadomość, że dwie piękne i 
młode damy wrzuciły bukiety do powozu Najj. Pana, 
wracającego z Gódólló. Pobożny dziennik w zachwy
cie swoim dodaje do tego doniesienia następującą u- 
wagę: „Ach! któż są te piękne nieznajome, i — gdzie 
mieszkają V*

—- O pera  w ioska .  Dyrektor tutejszego teatru nie
mieckiego, pan Blum, ogłasza afiszami, że impresario,
Signor.... zjechał z towarzystwem swojem do Lwowa 
na 12 przedstawień gościnnych. Nazwiska śpiewaków i 
śpiewaczek są nawskróś włoskie, bez żadnych a ża
dnych etymologicznych pierwiastków czeskich, jak np. 
znana z sahrowskich kalendarzy humorystycznych pri- 
madonna Dolca del Pouideglio. Afisz zapewnia oraz, że 
najpierwsze opery świata — della Scala w Medjolanie i 
San Carlo w Neapolu, składały się na utworzenie tego 
towarzystwa. Głównego kontyngensu dostarczyć miał 
Madryt: snać Narvaez, który wyjmuje infantów z pod
opieki prawa i ncina głowy dziennikarzom za przestęp
stwa prasowe, spowodował także emigrację śpiewaków.
Żałujemy mocno, że w dziennikach zagranicznych nie 
spotkaliśmy się nigdy z nazwiskami wszystkich tych 
znakomitych artystów, którym tu zresztą życzymy jak 
najlepszego powodzenia. Pierwsze przedstawienie na
stąpi w poniedziałek wielkauoeny.

Teatr .  „Halka* doczekała się wczoraj czwartego z 
kolei przedstawienia. Teatr, jak zwykle, był pełny, a 
przyjęcie bardzo dla artystów pochlebne. Panna Kwie
cińska nabyła znacznej wprawy i pewności w trudnej 
swojej partji, i mogłaby popisywać się z nią na nieje
dnej scenie przed publicznością i bardziej wymagającą 
niż nasza. O p. Wojnowskim stanowczo powiedzieć 
można, że głos jego do tej opery nie jest wystarczają
cym ; wczoraj dało się to czuć szczególnie w arji w 4. 
akcie. Niepodobieństwem jednak byłoby zastąpić tego 
artystę, który zresztą widocznie dokłada wszelkich 
starań, by wypełnić swoją powinność jak najlepiej. P.
Koncewicz śpiewał z wyjątkiem jednej znacznej pomył
ki, lepiej niż przy pierwszem przedstawieniu, ale publi
czność oswoiwszy się już z pierwszem, nader silnem 
wrażeniem, jakie sprawia ta przecudna opera, zaczyna 
coraz mocniej spostrzegać niedostatki,4} któreśmy co do 
roli Janusza wytknęli w pierwszem naszera sprawozda
niu. Większe przejęcie się tekstem libretta pomogłoby 
może temu artyście do uwydatnienia uczuć odpowie
dniejszą akcją, której brak zupełny można mu zarzucić 
równie jak stolnikowi (p. Brodzkiemu.)

Ostatnie wiadomości.
Jego Eksc. p. namiestnik przybył dziś rano 

do Lwowa.
Donosiliśmy, że Najj. Pan, z p o w o d u  w a ż 

nych spraw, miał w tym tygodniu bawić jeszcze 
w Peszcie. Choroba następcy tronu, spowodo
wała nagły przyjazd N. Pana do Wiednia.

Baron Beust, który, jak wiadomo, wybrany 
“dostał deputowanym do sejmu pragskiego, udaje 
się tam dzisiaj, podług wiadomości z Wiednia, 
dla zajęcia swego poselskiego krzesła.

Telegramy datowane d. 7. bm. z Pragi, a 
umieszczone w Pressie wiedeńskiej, donoszą, że 
koło posłów czeskich postanowiło nie wysyłać 
do Rady państwa. Na posiedzeniu poniedziałko- 
wem, w razie uznania ważności wyborów z wię
kszych posibdłości, mieli posłowie czescy zało
żyć protest, gremialnie opuścić salę i nie brać 
więcej udziału w sejmie teraźniejszym. Wieczo
rem klub posłów niemieckich postanowił zachować 
spokój i umiarkowanie wobec wszelkiej demon
stracji Czechów, zostawiając sąd narodowi. (!)

W. fr. Presse ma znowu telegram z Pragi,

słać do komisji, wybranej dla sprawdzenia wy
boru z budziejowickiej Izby handlowej. Słychać 
także było, że kard. Schwarzenberg, usunie sie 
ze sejmu.

Deputowani węgierscy należący do stronni
ctwa Deaka, odbyli d. 7. wieczór konferencję, 
na której przedłożoną im była uchwała, mająca 
nazajutrz przyjść pod głosowanie Izby. Uchwała 
ta waruje całość węgierskiej korony i wymaga, 
by delegacja kroacka znajdowała się przy ko
ronacji. Uchwała pozostawia do woli Kroatów 
osobny lub wspólny z węgierskim sejmem wy
bór delegacji. Dyplom inauguralny dla sejmu 
kroackiego równobrzmiący z węgierskim.

Z Paryża donosi telegram z dnia 6. kwie
tnia: Na bulwarach targowano 3%wą rentę po
kursie 66. Mówią o wydaniu manifestu cesa-** *
rza; jest mniemanie że wojna pewna; wielkie 
zaniepokojenie. Oto prawdziwa przyczyna ogól
nego popłochu giełdowego w dniach ostatnich.

Debatte zaniepokojona wiedeńską trwogą 
giełdową, postarała się o udzielenie jej telegra* 
mu paryzkiego, pochodzącego z jak najlepszych 
źródeł. Telegram ten jest z 7. bm. z Paryża, i 
m ówi: Wzburzenie jest wielkie. Na Prusy obu
rzenie we wszystkich kołach. Panuje jednak po
wszechne przekonanie, aby nie dawać temu uczu
ciu, w obecnej chwili, żadnego gwałtownego wy
razu. Wystawa, to pokój! — Debatte nie przywią
zuje zbytniej wagi do powyższego telegramu, 
więcej do doniesienia jej dyplomatycznego ko
respondenta, który uspokaja, mówiąc, że wojua 
nie robi się we 24 godzin, a Napoleon wiele ma 
powodów, aby zanim przyjdzie do starcia, które 
łatwo w europejskie przerodzić się może, wy- 
czerpnąć wszelkie starania o utrzymanie pokoju. 
Obawy giełdowe, są jak zwykle zbyt trwożliwe.

Zdaje się, że uspokojenia, jakie czerpano 
z oświadczeń urzędowych króla holenderskiego, 
iż zaniechał już myśli ustąpienia W. ks. luksem- 
burgskiego, nie wiele więcej są warte od innych 
uspokojeń, Independ. Belge odbiera wiadomość, 
iż rząd francuzki na oświadczenie króla holen
derskiego odpowiedział, że układy za daleko 
już doszły, aby go mógł zwolnić od zobowiązań.

Rząd pruski, jakeśmy donosili, robił stara
nia u wszystkich dworów europejskich, podpi
sanych na traktatach 1839 r., aby nie dopuściły 
ustąpienia Luksemburga na rzecz Francji. — 
Tylko angielska odpowiedź jest dotąd wiadoma 
z pewnością. Lord Stanley na posiedzeniu Izby 
gmin dnia 5. bm. oświadczył, że rząd angielski 
odpowiedział, iż podług niego, Luksemburg nie 
może być ustąpiony z pominięciem mocarstw, 
podpisanych na traktacie z 1839 r.? lecz nie są
dzi, aby gwarancje, zapisane w tym traktacie, 
d a ły  się w obecnej chwili zastosować.

Wymijająca ta odpowiedź dyplomatyczna 
ministra spraw zagranicznych, jest tem większe
go znaczenia, że gabinet berliński chciał użyć 
wpływu Anglii, aby odwieść króla holenderskie
go od ulegania żądaniom Francji.

Korespondencje paryzkie mówią o zbliżeniu 
się widocznein między gabiuetami tuilleryjskim 
i St. James. Być może, że temu potrzeba przy
pisać nieznaczne podniesienie się francuzkiej 
renty z soboty na niedzielę, z niesłychanego 
spadku na 66 do 66.59 cent.; być może3 że jest 
to także oswojenie się z niebezpieczeństwem.

Do jednego z dzienników szlązkich piszą z 
Wiednia, że br. Beust rozeszle te mi dniami o- 
kólnik, w którym jeszcze mocniejszy nacisk po
łoży na pokojowe zamiary swojego gabinetu, a- 
niżeli to uczynił przy objęciu swojej teki.

W Berlinie odbyło się d. 7. b. m. zgroma
dzenie ludowe, które uchwaliło, że Luksemburg

nie może być oderwanym od Niemiec, że oho 
wiązkiem ludu niemieckiego jest bronie wszyst- 
kiemi siłami tej prowincji, i że należy j ą  jak 
najprędzej złączyć z państwem niemieckim, o d- 
r z u c a j ą c  p o w s z e c h n e  g ł o s  o w a n i e .

Głosy z Francji w piekącej sprawie zawi- 
kłań między Francją a Prusami brzmią bardzo 
groźnie. Pays, dziennik półurzędowy z wieczora 
dnia 7. bm. mniema, że Prusy się zbroją: Mo?/c 
tor wieczorny milczy o kwestjach bieżących; L a  
Liberte, oddana dotąd zachowaniu pokoju, m ó w i : 
Jeżeliby Prusy zagarnęły Luksemburg, byłoby 
to ciężką porażką dla chorągwi francuskiej; j e 
żeli Prusy pozostaną chociaż jeden tydzień dłu
żej w posiadaniu Luksemburga, byłoby to ]>»>- 
niżającem i zadałoby hańbę naszemu honorowi. 
Jeżeli Prusy opuszczą Luksemburg, zdoła to 
może utrzymać pokój przez czas ja«.iś. J-że l i  
Prusacy pozostaną w twierdzy lub zrównają ją  
z ziemią, to będzie upokorzeniem, któreg > F r a n 
cja nie nawykła cierpieć. L a  Liberte donosi : 
Marszałek Forey obejmuje jutro dowództwo obo
zu pod Chalons.

Z Paryża telegrafują d. 7. kwietuia do Gazety 
Kotońskiej: Obawa wojny wzmaga s i ę ; komisje 
prowiantowe rozpoczęły swą czynność, a na 
twierdzach pogranicznych przygotowują służbę 
ambulansową. Jeszcze inne „groźne demonstracje' 
zostaną użyte, lecz cesarz przynajmniej ma być 
dotychczas nieskłonny do wojny.

Król włoski przyjmując adres Izby podług 
doniesienia dziennika Italie, odpowiedział co na
stępuje: „Stosunki były bardzo groźue; musiano 
przystąpić do utworzenia ministerstwa kompromi
sowego, w któremby reprezentowane były wszy- 
stronnictwa. Poleciłem Ratazziemu, w tym du
chu złożyć nowy gabinet; liczę na poparcie d e 
putowanych wszelkich stronnictw. Najważniej
szą sprawą bieżącą, jest sprawa finansów. Uwa
żamy ją za tak ważną, iż wziąłem ją za przed
miot szczególniejszej mojej rozwagi.

Spór hiszpańskoangielski przyjmuje groźne 
rozmiary. Depesza z Londynu z dnia 8. b. m. 
donosi: Dwa okręty pancerne odpłynęły z Mai- 
ty, podobno do Kadik.su, z powodu zatargów z 
Hiszpanią o okręt „Tornado*.

Telegramy „Gazety Narodowej/4
P a r y i  d. 9. kw ietuia Na wczo-

rajszetn posiedzenia Ciała praw odaw czego , w 
skutek rozkazu cesarskiego oświadczył Mouslier, 
ił Francja nie podniosła sprawy luksemburg- 
skiej z własnej inicjatywy. Niepewne stanowi
sko Luksemburgu i Litnburgu skłoniło gabinet 
holenderski do znoszenia się z Francją. Poro
zumiewania się nie przybrały były jeszcze urzę
dowego charakteru , gdy gabinet berl iński , za
pytany przez króla holenderskiego, odwołał się 
do traktatów z r. 1 8 3 9 . Widzieliśmy mołność n a 
bycia Luksemburga jedynie pod oma w arunkam i : 
swobodnego przyzwolenia W. księcia (t. j. króla 
Holandji),—  zbadania interesu mocarstw pierwszo
rzędnych, —  powszechnego głosowania ludności. 
Skłaniamy się do zbadania traktatów z roku 
1 8 3 9  w porozumieniu z innymi gabinetami i 
wierzymy silnie, ił pokój europejski nie będzie 
zaburzony.

B erlin  dnia 9. kwietnia. Dzisiej
sza Nordd.Allg. Ztg. pisze: -Jest rzeczą nie
wątpliwa, łe  gdyby sprawa lukseinburgska 
przybrała groźniejszy charakter, to znajdzie 
Niemcy zjednoczone i na wszystko przygotowane. •

Gospodarstwo, przemysł i
handel.

L ite ra tu ra  gospodarcza  naszego kra
ju wzbogaconą została znakomitem dziełem 
oryginalnem, ułożonem na podstawie dłu
goletnich własnych doświadczeń autora, a 
więc majęeem tem wiecej wartości dln kra
ju ,ileże traktuje przedmiot całkiem ze sta
nowiska stosunków krajowych, Jes tto„Fo- 
dtmecum dla owczarzy wschodniej G a l i c j i na
pisał Kazimierz hr. Wodzicki, właściciel 
Olejowa. Szanownym gospodarzom poleca
my obsserną tę książkę nietylko dla wewnę
trznej wartości, ale jeszcze z tego wzglę
du, że połowa czystego zysku z jej roi- 
przedaży przeznaczona dla szkoły dublań- 
skiej, druga zaś połowa dla szkoły czernie- 
chowskiej.

Subskrypcja na koleje siedmiogrodz
kie. Dnia 11*, 12. i 13. kwietnia austrjacki 
zakład kredytowy dla handlu i przemysłu 
w Wiedniu (tudzież filie jego w Bernie, 
Lwowie, Peszcie, Pradze i Tryeśeie) przyj
mować będzie subskrypcje na akcje i obli-

facje pierwszorzędne kolei siedmiogrodz- 
ich, które w związku z koleją naacisań- 

ską od Aradu łączyć mają Węgry z kotliną 
Siedmiogrodu i "wedle wszelkiego prawdo
podobieństwa obiecują być nader zyskowne* 
Kapitał potrzebny obliczono w kwocie 35 
milionów, z których 14 milionów jest w 
akcjach, 21 milionów zaś w obligacjach 
pierwszorzędnych (takzwanycb PrioritSts- 
Obligationen). Pierwsza emisja tych papie
rów obejmuje wszakże tylko kwotę 20 mi
lionów złr., a warunki jej nadzwyczaj ko
rzystne. Akcje i obligacje niosa5 procent w 
srebrze, sa wolne od opłaty podatku docho
dowego, i będą al pari spłacane zapomocą 
losowania.

Akcje wartości nominalnej subskrybo
wać można po kursie 66 pret. czyli 132 zł., 
obligacje zaś po kursie 78 pret. czyli 156 złr. 
w. a*, 1 to podług okoliczności i woli sub
skrybentów w czterech ratach, których pier
wsza przypada 23. kwietnia 1867, a ostat
nia 6. stycznia 1868. Podług teraźniejszych 
stosunków ażjowych, akcje tej kolei będą 
nieść 9% pret., obligacje zaś wyżej 8 pret".

S try j  dnia 4. kwietnia. (Ceny targowe). 
Mierzyea pszenicy 4.50, żyta 3 złr., jęcz
mienia 2 złr., owsa 1.30, hreczki 2.25, gro
chu polowego 2.75, bobu 2.50, fasoli białej 
5 złr., czerwonej 3.50, kukurudzy 3.25, kar
tofli 1*30, cybuli dużej 6 złr., funt mięsa 
wołowego l i  c., funt masła świeżego32c.,

kopa Jaj 80 c., sag drzewa twardego 5 złr., 
miękkiego 4 złr.. korzec koniczyny 180 ft. 
wa’żącej 40 złr. Targi na bydło rogate je
szcze dotychczas nie są otwarte, pomimo 
że zaraza nawet i w okolicy już wygasła.

(F.) W ie d e ń  d. 6. kwietnia. Giełda 
zbożowa była więcej dzisiaj ożywiona niż 
zwykle, ale nie pod wpływem wojennych 
pogłosek, do których '>tfie przywiązywano 
jeszcze wagi, lecz wskutek małej "redukcji 
cen, zpodowanych zmową handlarzy. Mie- 
rzyce pszenicy 88—89funt. targowano po 
6.75—6.80, 86—87funt. po 6.60 loco Raba. 
Tranzakcje w tem ziarnie wyniosły około 
30.000 mierzyć. Za mierzycę żyta 79—80ftint. 
płacono loco Wiedeń po 5 złr. Jęczmień 
nie miał żadnego pokupu. Owies znajdy
wał chętnych kupców po następujących 
cenach : 42—44funt. 2.04—2.08, 46—46funt. 
2.10-2.15, 47—48funt. 2.16-2.20, 49funt. 
2.22—2.30.

Ceny mąki pozostały niezmienne. Za 
cetnar cesarskiej^ i grysikowej nr. 0. pła
cono 14—15, piekarskiej wybornej nr. I. 
13—14, muntowej nr. II. 11*/,—12*/t , buł- 
kowej nr. III. 9*/,—10%, bułkowej nr. IV. 
8%—9%, pośledniej nr. V. 8—9 złr. Żytniej 
wybornej cetnar nr. 0. 101/ ,—11%, białej 
nr. I. 9%—10% i ciemnej nr. II. 8—9 złr. ‘

W o łó w  rzeźnych przypędzono na targ 
dzisiejszy z Galicji 263, z Węgier 1.914, z 
innych prowincji 228, razem 2.405 sztuk 
wagi 490—700 funtów. Niesprzedanych po
zostało 57 sztuk. Za cetnar wagi płacono 
25%—27%. za sztukę 125—207% złr.

Słychać, że w maju ma ministerstwo 
zamiar zwołać do Wiednia komisję znaw
ców w różnych kwestjach ekonomiczno-po- 
litycznych. Pomiędzy kwesfcjami, do zao
piniowania tej komisji mająeemi się prze
dłożyć, jest podobno także "urządzenie ja
kiegoś banku kredytowego dla* rolników, 
tndzież kwestje dotyczące koncesjonowania 
i subwencjonowania ze skarbu kolei że
laznych.

Z wiarygodnego źródła dowiaduję się, 
że sprawa koncesjonowania kolei żelaznej 
lwowsko-brodzko-tamopolskiej po długich 
wędrówkach i pertraktacjach z różnymi za
łożycielami, ma być zapewniona już na ko
rzyść Towarzystwa galicyjskiej kolei Ka
rola Ludwika, które, jak wiadomo, ma 
pierwszeństwo do tego. Gzy i o ile u- 
względniono życzenia miasta Lwowa co 
do dworca stacji lwowskiej, o tem tru
dno się dowiedzieć.

O w yciągu  m ięsnym  dr. Liebiga.
Metoda postępowania przy wyrobie wycią
gu mięsnego^ podana przez dr. Liebiga, na 
zasadach chemii oparta, polega jedynie na 
przerobieniu soku, wyciśniętego ze świeże
go a z tłuszczu starannie obranego mięsa, 
z którego soku tylko z rozpuszczalnych w 
wodzie składników uzyskuie się przy wol
nej temperaturze pary wodnej "wyciąg gę
stości powideł śliwowych; gdyż to, ćo mię
so zawiera w sobie orzeźwiającego, co w 
niem odżywia, wzmacnia i krwi przyspa
rza, tylko sokowi mięsnemu przypisać na- 
leży. Cel więc tej produkcji po największej 
części zasadza się na tem, żeby sprowa
dzać mięso z odległych krajów tam, gdzie 
brakuje żywności, albowiem wyciąg, roz- 

uszczony w wodzie, należycie osolony, z 
odaniem cbleba lub ugotowanych ziemnia

ków, albo rozmaitych wyrobów mącznych, 
lub też jarzyn, albo grochu, bobu," socze
wicy, jagieł, ryżu i t. p., posiadających o- 
we części składowe, które przy prodnkeji 
wyciągu mięsnego, części w wodzie nieroz
puszczalne zawierają, lecz oddzielone zo
stały, przedstawia w tem połączeniu war
tość pożywną mięsa.

Jedna część tego wyciągu zawiera w 
sobie części rozpuszczalne w wodzie z trzy
dziesta "części najprzedniejszej wołowiny, 
bez tłuszczu i kleju; przeto wydatność je
go z jednym z wyżej wymienionych doda
tków jest tak znaczna, iż na dostateczne 
pożywienie dla 128 osób wystarcza jeden 
funt wyciągu mięsnego; a gdy z jednego 
wołu wyrabia fafiryka, istniejąca w połu
dniowej Ameryce pod Monte Vfdeo, w prze
cięciu 9 funtów wyciągu, a zatem z jedne
go wołu otrzymuje pożywienie 1152 osób 
przez tenże wyciąg mięsny; dla tego też 
taka niezmierna ilość tego wyrobu jest żą
dana, wyciąg ten bowiem wprowadzają już 
do twierdz "i na okreta, raając pewne do
świadczenie, że nietylko jest "niezawodnym 
środkiem zaradczym, lecz i leczniczym prze
ciw szkorbutowi, zawierając w swych skła
dnikach steżone kwasy mleczne i inozyno- 
we w stanie wolnym, które z innemi czę
ściami wyciągu mięsnego zbliżają się bar
dzo do soku "żołądkowego, przezćo wzma
cniając stan jego trawienia, cały organizm 
utrzymują w sile.

Ale żeby wyciąg był tak rozpowsze
chniony, jak dobroć jego własności zasłu
guje, żeby i klasa ludzi mniej zamożna z 
niego korzystała, nieodzowną jest taniość

i państwie Argentyńskiem, a po części 
także przy codziennie powiększającej się 
produkcji tego wyciągu w sam ej że Europie", 
spodziewać się należy, iż w czasie nieda
lekim zniżenie* ceny nastąpić musi, tem pe
wniej, gdyż według projektu towarzystwa 
Fray Bentos sama fabryka pod Monte Vi- 
deo ma corocznie aż do miliona funtów 
wyciągu tego wyrabiać; co łatwo ziścić 
się może tam, gdzie, chociaż do produkcji 
miliona funtów wyciągu potrzeba 120.000 
sztuk bydła rogatego, jednakże ilość ta 
jest mało znacząca, zważywszy, że w kraju 
Ła Plata i Brazylii rocznie 3% do 4 milio
nów sztuk wołów i owiec, li tylko dla skó
ry i łoju na rzeź idzie, gdzie według tera
źniejszych doniesień jeden wół kosztuje w 
przecięciu 50 franków (20 złr. w. a.).

Każda przesyłka wyciągu mięsnego z 
Ameryki do Europy, nie pierwej może być 
puszczona na sprzedaż, póki nie zostanie 
przez Liebiga samego lub jego zastępcę 
prawdziwość przymiotów doświadczona, a 
to w skutek poprzednio ułożonej umowy 
przez dr. Liebiga*

Przedmiot ten jest obszernie opisany w broszurce
po*

—aaw— nagri nywpMW— i
tem, przez długie lata, w każdym kii 
macie, żadnej nie doznaje zmiany.

Dają
w. a.
zł.lct.

Wskazanie użycia. Z ćwierci łyże
czki od kawy wyciągu tego, roz
puszczonego w filiżance wody gorą
cej z przydaniem soli, otrzymuje się 
w okamgnieniu rosół smaczny î  silny. 
Barwa rosołu powinna być ciemno
żółta, nie brunatna, gdyż przy więk
szej ilości wyciągu, smak aromaty
czny rosołu bywa dla wielu za mo
cny i nieprzyjemny. Wyciąg ten o- 
kazał się nietylko skutecznym dla 
chorych, ale także w gospodarstwie 
zwyczajnem, w traktyerniach i dla 
podróżujących niczem innem nie da 
się zastąpić.

W mniejs?4yeh ilościach używać 
można tego wyciągu do wzmacniania 
zup, sosów i jako zaprawę do pod
niecania smaku wielu potraw; a 
w szczególnych razach przy mocnem 
osłabieniu, zamiast w wodzie, można 
go rozpuszczać w winie. Nie nlega

K u r s  l w o w s k i ,
z dnia 8. kwietnia,

Dukat holenderski • . * 
Dukat cesarski . . . .  
Moskiewski półimperiał • 
Moskiewski rubel srebrny . 
Moskiewski rubel papierowy 
Pruski talar kur.
Galie, listy zast. w. a.
Galie 
Galicyj 
Pożyczka
Akcjo kolei żel. gal.
Akcje kolei Iw. czerń. |

Telegrafow ftoy  kurs  w ie d e ń s k i .
z dnia 8. kwietnia.

Oblig. dług. państ. 5% na 100 gl. m. k. 
Pożyczka nar. 1854 5% za 100 gl. m.k.
Losy z r. 1860 .  ..........................
Akcje banku nar. za 100 gl. . . .

* Towarzyst. kred. na 200 gl. . 
London 10 fnt. szterlingów • . • .
Dukaty cesarskie sz tu k a . • . • . 
Srebro za 100 gl. w. a. . • • • .

6,15 
6120 

10 j 75 
2,02
1 171 
2 |95

75; 75 
79,51
66 i 88
65 * 88
09 f 50

Aąd&ją
w. a.
zł.lct.

6! 26 
V 30

10
2

95 
09 
73 

2 ,01
76 ; 88
8J  i 38 
68 ! -3 
68 88 

2lf>;0()i*' i/79175| j* 83,75

W. A
zł. i c.
56
66

5*
no

82 i 70 
712 (-0 
182; 
129:00 

6 22 
12 ,i 70

jego, a przy urządzeniu dwóch innych fa- rozpuszczam w w ju ic .^  bki t*. l
bryk w południowej Ameryce, w Brazylii |  on zepsuciu, a  W n aczy n iu  p rz y k ry -  nicy Kroi.

P rzy jech a l i  do L w o w a  d, 6. k w i e 
tnia. Pp. Bar. Petrino M, i Buberl 1. z Bu
kowiny, Wolański M. z Pauszówki, Bogisch 
R. z Marosyasarhely, lir. Lanckoroński T . 
z Poddubiec, Rozwadowski T. z Babin. Za
krzewski A. z Wiktorowi, Rosnagcl A. z 
Krakowa, Depre A. z Jas, Grocholski J. i 
Grocholski W. z Oserdowa, Hudetz V . z 
Bródek, hr. Seebach K. z Paryża, lleysen- 
dorfY A. z Drezna, hr. Wodzicki A. z Kra
kowa, hr. Wodzicki L. z Cieszyna, Bota 
Pietrzycki F. z Czerniowiee. Udryeki A. z 
Wielkich Mostów, Grochowski A. z Lipska.

Dnia 7. kwietnia.
Pp. Cikowski A. ze Złotnik. Borowski 

M. z flurka, Steclier-Sebenetz J .  z Tnryn- 
ki, br. Potten K. z Olszanki, Jarzymow- 
ski W. z Ostrowa, Korzelnicki 8. z Berez-



GAZETA NARODOWA z dnia 1 ,  Kwietnia 1867.

Odparcie potwarzy.

ne zapłacić za 12 godzin  pobytu 158 zlr.41 Wzywa zarazem rzeczony pamflet podróżnych, za-

___________ jzeczony pamflet nie wpr .  ̂ _
lu, może mi wszelako wielkie wyrządzić szkody — i jakkolwiek zaskarżyłem „Dziennik 
Odeski* u c. k. władz cen tra lnych  rosyjskich a to. za pot warz, ujmę honoru i rozm y
ślne, złośliwe szkodzenie interesowi, zniewolony jednak jestem oświadczyć ku odparciu 
potwarzy, w części zaś poczuwając się do obowiązku względem podróżujących, iż cale 
zdarzen ie  opow iedz iane  w  „Dzienniku O dessk im , k łam stw em  j e s t  z łoś l iw em , 
na dowódczego niech służy następujące rzetelne sprawozdanie o całym przebiegu rzeczy: 

W skutek zawiadomienia, oznajmiającego przybycie „wysoko postawionych osób z 
Rosyi„, tudzież w skutek wezwania pośredniego, ażeby przygotować „odpowiednie* 
pokoje, przysposobiłem takowe na dzień oznaczoną' w hotelu, a to 4 pokoje pierwszego 
rzędu, umeblowawszy je sam najkosztowniej i przepysznie, zaopatrzy wszy pościel najcień
szą bielizną, najpiękniejszemi dywanami i kwiatami ustroiwszy elegancko i opaliwszy 
dobrze. Przeminął jednakowoż dzień zapowiedziany i następny, leci zcpowiedziani ,wy- 
socy„ goście nie przybyli. Na trzeci dzień z powodu ich niezawodnego, według oznaj
mienia przybycia, przygotowano obiad o 12 daniach, i teraz goście nie orzybyli, a objad 
się zepsuł. Tak wyczekiwano przez 3 dni, opalając 4 obszerne salony, aż nakoniec g o 
icie przybyli, mianowicie: 3 panów, jedn3 dama i czwarty pan jako przewodnik, tudzież 
służba. Towarzystwo zajęło przysposobione pokoje, zanoco wało i przyjęło na swój rachu
nek co następuję: kolacje najprzedniejszą (Madeirasuppc, bażanty kuropatwy, pasztety, 
najlep. Assietten). i td. z 12 dai), na 5 osób. Cztery butelki wina, które w żndnym ho
telu niżej dukata nie policsają. Śniadanie dla ;> osób. W każdym z 4 pokoji po 6 świec, 
f iakry  do dworca kolejowego i z powrotem. Zupełna, prawie bezustanna usługa. Naż-i- 
lanie osobny pokój jadalny na dole, ku czemu po 1. g. w noey oświetloao 6 salonów 60ciu 

płomykami gazowemi. Straż nocna dla całego personelu. Zupełne zaopatrzenie i wikt 
dla służby pańskiej.

Na to wszystko wynosił przedłożony rachunek hotelowy GO, mówię S ześćd z ies ią t  
kilka złr.

1 wobec tego poważa się pamflet dziennika odeskiego wydawać wyrok potępiający 
na posiadacza hotelu! Ileż byliby zapłacili „wysocy obcy goście-4 w Rosyi za podobne 
przyjęcie w zajeździe9

Ale przypuściwszy nawet, że bez mojej wiedzy i z uwagi na tak „wysoko pos ta 
wionych gości*, którym, zaniedbując W3zelkie inne sprawy, c a łą  m oją  uw agę i s ta ra  -

* r * •  e Ł    J  l  1  ^  ^  Z u  ń  ^  ^  I  _ L

w  v  ”  r  —  /  -r i  J

czać pióio w brudnym* kale potwarzy i obywatela austriackiego, człowieka starającego 
się od lat wielu o pozyskanie P. T. podróżnych i ich przychylność przez wyszczególnia
jące przyjęcie i najpilniejszą usługę, oczerniać — jemu, w którego hotelu cena jest stałą 
* gdzie g( ść każdy te same wygodę znajdzie co i w hotelach największych miast euro
pejskich, na jego czci* czyniąc ujmę* interesom przez rozszerzanie tak haniebnego pam- 
fietu, którego zakończenie napiętnowane najzłośliwszym zamiarem — szkodzić nie wypa
dało.

Przekonany wszelako co do powyższego wypadku o opiece i obronie c. k rządu, 
npraszam szanowną P. T. Publiczność, ażeby wszelkie pogłoski powstawać mogące o dro- 
żyźnie w moim hotelu, uważała jako wierutną pot warz, rozsiewaną przez mych nieprzy
jaciół i ludzi zawidzących mi. Alam nadzieję,*iż szanowni P. T. podróżujący obdarzą 
mię i nada! swem dotychczasowym we mnie pokładanej zaufaniem.

Równo. . 'śnie ośmielam się przedłożyć praktykowane u innie koszta pomieszkać, 
mianowicie z pościelą:

Pokój w o li cymę — złr. 71 ct.
Pokój frontowy skrzydłowy 1 „ 59 ..
Pokój frontowy elegancki 2 „ —

i poczuwam się do obowiązku zwrócenia uwagi Szanownych P. T. pod ró żn y ch  także 
na wyborną res tau rac ję ,  zaszczytnie znaną, dokłada się bowiem wszelkich usiłowań, 
ażeby zadowolić w zupełności Szanowna Publiczność.

Z głębokiem poważaniem, uniżony 
1402 ‘2—3 * J a w .  W e i s a ,

kupiec i posiadacz hotelu pod „Czarnym Orłem* w Ozarniowcach.

Likier mnichów Benedyktynów
klasz toru  w  Fecam p, od roku  1510 zn an y  pod n a z w ą :

_   — -
Wyśmienity ten likier jeat antiapoplekty?zny i p.om igdjący trawieniu. Dla zba

wiennych roślin, z których się sxład^, jest on jednym z najlepszych środków  prezer- 
watywnych pizeciw epidemiom " 1391 b -8

A. Legrand ainś & Cie w  Fecamp (Seine Inf^rfeure). Dom w Paryżu, 19. rue Y i . i  nn-j 
Dostać można we wszystkich znaczniejszych handlach Francji i zagranicy.

Donoszę niniejazem, iż otrzymałem
p ierw szą  p rzesy łk ę  T a r u ip sn , R ajgrasu , grochu i t. d.

ze Szkocji przez parowiec Yienna na Hamburg, i polecam Turnipsy:
Whitj Tankard po 100 złr. w. a. za cetnar., Yeliow Tankard po 8) złr. w. a, za cetnar, 
Wite Globe 80 „ B „ „ „ Szkocki Rajgras „ 3J „ „ ,  .

ludziez kapustę po 3—3 złr. za funt. Cebulę po 4 % —6 złr. Buraki ćwikłowe 
po 20 złr. za korzec. Buraki dla bydła po 18 złr. za* korzec, buraki dla bydła olbrzymie 
po 24̂  złr. za korzec i t. d. Także wsselkie inne j a r z y n o w e ,  b isow e, g o sp o d a rsk ie  
i nasiona k w ia tó w  są  św ie żo  w  zapasie  i bardzo tanio.

8f,isy rzeczonych nasion szczegółowe rozsyłam Szanownym kupującym, w spisach 
tych znajdzie Szanowna Publiczność ceny także azczegóto o wymimione. 1399 9—10

K !A ,K O ]U  N ttTTl% a:A .JSrjsri 
S k ład  nasion  w e L w o w ie  p rz y  placu M ariackim  pod ł. 36

Hozsjłka naturalnej KARŁSBADZOEJ wody mineralnej.
Znaną jest dojtateczaie s:ła Ieczebaa mineralnej wody Kar lab idzkiej, dokazująca 

niemal cudów, bezpotrzebne by więc było wszelkie zachwalanie tejże. Je.it to faktem 
stwierdzonym doświadczeniami wielu stuleci. Na jakie słabości ubywać należy wody 
Karlsbadzkiej, czyli, według powiedzenia lekrnkiego „k iedy  o rd y n u ją  K ar lsb ad ? '4 
wypowiedziane jest zwięźle w broszurze, napisanej w tym c d i i ‘pwe« Dr. Mannl. Broszurą 
tą służyć możemy na żądanie każdemu bezp ła tn ie  i o p łac iw szy  pocztę sami. Przy
sposobione są do rozsyłania wody ze wszystkich źródeł Ka-ło vych warów, naj więcej 
jednak rozsyła się w caiych i pół butelkach wody’ ze żródei: Milhlbrunn, Sohlu^hrimn, 
i bpruael. Wszelkie zamówienia w ód  m inera lnych , soli \ m ydła  m inera lnego  usku
teczniają się w czasie oznaczonym ściśle prj.ez pośrednictwo Składów we wszystkich 
większych miastach urządzonych Lab wprost od dyrekc ji  ź róde ł (B n innen -V ersen -  
d iingsa irck t on) K e in r k  Matłoni iQ K ar lsb a d  fribhmen.) 1 5 5 7  3 - ,

C. k. wył. uprzywilejowany
płyn uzdrawiający

d l a  l e o n i  
(Restituitions - Fluid),

Franciszka Jana Kwizdy
w  Ł t o r i i e u b u r g u .

Dla wszystkich krajów państwa austry- 
ackiego, po poprzedniem praktyoznem za
stosowaniu i wypróbowaniu przez wys. c. k. 
jaustr. władzę sanitarną, zaszczycony wyłu- 
— '—dyńskim, "używany w stajniach Jej Mości 

skutkiem, w urzędowej praktyce Dr. 
Knauerfa, nad weterynarza Jego Moścf króla pruskiego, w zastarzałych słabościach, prze-, 
ci w zapaleniom, tudzież od paraliżu w kłębach i  krzyżach, przeciw ztrętwieniu ścięgów, reumatyzmu, 
zwichnięciom, zatratowaniu kopyta i  t. d., utrzymuje konie przy największem nawet natężeniu qż J  
żno) starości uo zdrowiu i  rzeźkości, zapobiega trętudeniu nóg, i służy w szczególności do wzmóc

cznym przywilejem, nadto wyszczególniony medalem londyńskim ,  Tiży wany w stajniach Jej Mości 
królowej angielmlej i  Najj. króla pruskiego z najlepszym 1

do po- 
mocnienia

1110 4 - 4sił przed i  po nadzwyczajnych trudach.

Cena je d n e j  flaszki \  z łr . 40 cnt. w . a.
Mniej jak dwie flaszek nie posyła się. — Za opakowanie płaci się /JO cnt, w. a.

D ostać  można :
We Lwowie u pp. K. Iskierskiego, w apt. P, Mikolascha, A. Berlinera i Z .  Kukera 

w Buczaczu u Kodrebskiego i Kerzla, w Przemyślu u F. Gajdeczki i svna, w Brzeźanach u A.

Wimmera, w Tarnopolu n Morawetza, w Tarnowie U J. Jahna, w Zaleszczykach 11 J- K odręb-  
sk iego .  w Borszczowie u M. N iem irow sk iego .

F r z e e t r o g a .  Aby nie dać się omylić innemi, podobnie nazwanemi nieuprz, 
wyrobami, uprasza się uważać na to, że na flaszkach z c. k. uprz. płynem uzdrawiającym 
naj duje się na winecie dokument przywileju medal londyński i firma apteki obwodowej 
z KorneuKurgu, która to firma wyciśniętą jest także w szkle na każdej flaszce.

Prawdziwy angielski i Grodziecki 1488

EORTLAND-CEMENT
zupełnie świeży nadszedł znowu, i sprzedaje się tak  w całych jak  i półbeezkaelt

w  głów nym  składzie  dla Galicji i B u k o w in y  u

Aug. IkhclM erga we Lwowie.

Szanowna redakcjo czasopisma „Debatte” i „Wiener Lloyd”!
Dla dobra ludzkości jedynie i powodowany gorącem życzeniem, ażeby być użyte

cznym cierpiącym 1)1 żnim. podaje następne f-ikU do publicznej wiadomości i upraszam 
w tym celu o iiźyczenie mi pośrednictwa. W ciągu mojej 18-letniej praktylci zdarzały 
się często wypadki w rzo d ó w  w  gęb ie  ( S io m a ea ce )\  uporczywo to cierpienie ustę
powało bez yjątku tylko po użyciu n a j  e n e rg ic zn ie j s z y c h  ś r o d k ó w , na któro po 
trzeba były blizko kilku tygodni czasu i wielkich kosztów.

Postanowiłem nareszcie użyć

Poppa Anaterynową Wodę do ust,
i o tr z y m a łe m  n a jśw ie tn ie js ze  r e z u l ta ty

Mogę zatem wszystkim, nawiedzonym wrzodami w ustach, użycie tej wody, bez 
narażenia aię m  jakiekolwiek nieprzyjemności n a jm o c n ie j p o lec ić , tembardziej, iż 
n ie  p o c ią g a  z a  sobą s z k o d l iw y c h  n a s tę p s tw .

Ditna-FftldYttr 5. marca 1856. ICOG 2 - 5
Dr. Gross, praktyczny lekarz.

W o d ę  A n a te ry n o w ą  u t r z y m u j ą :
W e L\\ o w ie  apteka dawniej Mdlinga, teraz dr. chemii Tytusa Zarzyckiego, ap

teki pp. Mikolascha, A. Berlinera, Bbenbergera i Zygmunta Rukera, pp. Gebhardt 
Kleiua wdowa, Bonifacy Stiller.

Nakładem k sięgarn i i w y 
d aw n ic tw a  d z ie ł  katolic
kich, naukow ych i Indowych
W. W ie lo g ło w sk ieg o  i W . 
J a w o r sk ie g o  w  K rak ow ie
wyszły ostjitniemi czasy i są we wszystkich 
księgarniach krajowych i zagranicznych 

do nabycia następ u iące dzieła:
Ks. W. Szyjewski, Kazania  dogmaty- 

czno-moralne, na ws/.ystkie uroczy ̂  to ś ;m 
N. P. Maryi (ooowipdziane pt)ęn[orfi*e) złi'.
1 5(). et. — W. Wielogłowski, Ż y w o t N. 
P. Wary i 60 etj — Przez tegoż, O łta rzyk  
Polski. oj»*. 4 1, et. — Przez tegoż, Pokarm  
d u ch o w n y  (książeczka, do nabożeństwa) 
opr 40. ct. — Ks. Segur', o istocie i zna
czeniu kościoła. 25 ct. — Przez tegoż, 
Uczta św ię ta  15. ct.

W  druku  zna jdu ją  się:
Wiseman Kard., Fabioła, wydanie III. 

(wyjdzie 15. Kwietaia b. r. cena złr. 1 60 
et.) — Przez autorkę: Głos duszy, Pokój 
wam! i wielu innych, Vivia Perpe tua  czy
li Zastęp  b o h a te ró w  ch rześc iańsk ich .  — 
W. Michna, Jeoacralia p o w szech n a .— Ks. 
W Szyjewski, Mowy pogrzebow e popu
larne. — Dr. A. Kremer, i Dr. Pr. Skobel, 
S łow nik  w y ra z ó w  lek a rsk ich  (wyjdzie 
we Wrześniu b. r. prenumerata na cały 
błownik złr. 3. — po wyjściu kosztować 
będzie złr. 5. —)

Oddano na skład g łów ny:
Rozmowy niedzielne siostry Anuy z cze- 

ladką służebną i rzemieślniczą ku jej urno- 
ralizowanui złr. 1 30 ct. (dzieło nader po
żyteczne, — 26 ar ku *zy w 8. ścisłego dru
ku zabierające.) — O dpow iedź  na  cyr- 
kularz księcia G orczakow a z dnia 7 (1*9). 
Stycznia 1867, 20. ct — Błoński K. P o b y t  
na S yber j i  — zlr. 1, 25. ct. P o cze t  sk a 
z a ń c ó w  na S yb ir  w  r. 1830 i 31, 50. ct. 
Pękalski ks. H istorja  o początku, rozkrze- 
w ieniu  i upadku  Zakonu  AX. K anoni
ków  S tró żó w  grobu C h ry s tu so w eg o  
słr. :. Przez tegoż, Ż y w o t ś w. W ojciecha  
złr 2. Przaz tegoż, Ż y w o ty  Ś S % P a t ro 
nów  P o lsk ich  złr. 8. Przez tegoż, W y i 
znania św. Augustyna złr. 2. Mioduszewsk- 
Ks. M. Ś p iew n ik  kośc ie lny  z inelodya- 
mi. 2 tomy złr, 5. — J. EKS. Biskup Łę- 
towski, K atedra  na W aw e lu ,  dawniej złr. 
5.) — obecnie tylko złr. }5. — w oprawie 
ozdobnej złr. 20. j e s t  je s z c z e  ty lko  k i l 
kanaście  egze  t-pl. z całego w ydania .

W Księgarni powyższego Wydawni 
. twa zuajduje się również pev na ilość Or
natów w wszelkich kolo-ach (także żało
bnych) od złr. 25—69“

Kilkakrotnie ogłaszano już, że Wyda
wnictwo przeznaczyło na koszta kanonizacji 
błogos. Jozefa ta  Kuncewicza 100 egz. 
dzieła T a try  (^ złr-) i 50 egz. dzieła J, de 
Maistre O Pap ieżu  (2 złr.) — a przez nie
pewność kiedy ta uroczystość nastąoi sprze
dano dotąd zaledwie tylko po kilkanaście 
egz. Obecnie, gdy już uroczystość ta jest 
zapowiedzianą na Czerwiec r. b., przypo
mina się zacnym Rodakom, aby się razczyli 
do tego dzieła w jak najkrótszym czasie 
przyłożyć, gdyż zebrany fundusz za kilka 
miesięcy do Rzymunrzesłany bedzięlobg11- 3

1567 2 j —100

Nadiwyoiaj dobre i tanie ZEGARKI
Zatobny. od wielu lat lassosyeany

SKŁAD ZEGARÓW 
M. IIERZA lerarmlstna wWI»-
(Jnlu, Iwettelhoff. Stefansplati Nr. 8 
polana w wiaJklni vryb°rxo 
gatunki dobne zr«inuow*°ych‘ rów po eanaeh na«t,pn|,ei«b:

Zegartci genew«kl«:
Srebrna oylindrr o ł rubioacb • • od i|r. «  ^
Srebrna oTUnflri lepsi. . . • • *8 *»• *9
Srebrne cylindry *• =*• “' * * *  " ,18r cyl.. * odskekujaoa koperta lepsie • .. l»
Sr. cyl. o fl rubinach • • • • • ; ;Sr. cyt. x podw.ólna koperta- • • • • * J»
Sr. cyl. lepeie. takłe p>xłaceDO- _
Srobroe ankry o 15 rubinach 
Srebrne an ry lepsze • • . * • * * ” cJjSrohrne ankry z podwófng kopart% - ” 2
Srobrne ankry lepsze (więcej S
Srebrno ankry ana z krysrt. szkłem . . ,<
Srebrno ankry lepsze . . • ■ - * *Srebrne ankry obozowe Sąvonette . . . „ w
Srebrne remonteary w dobrrm gatunku .. W
Srebrne remontoary z podwójna koperty 
Złote cylindry Nr. o złote nz 8 rubinów »
Złote cylindry *e złota kapsla . . . .
Złote zegarski dams f oo ł i 8 rabinach.
Złote zegarki z kapsla złotą lepsze . .
Złote zogarki damskie emaliowane x bry 

lancikarui, złota kapslą n* 8 rub- 
Zł. zeg. damskie z podw kop., na 8 rub.
Zł. zeg. damskie z złotą kapsla» z ema

lią z brylancikami...................
Złote ankry o 13 rubinąch 
Złote ankry lepsze se zlatą kapslą . . .
Złote ankry z podwójną kopertą . . •
Złote ankry z złotą kapslą , mdUlWt

od złr. 05 80, 90. 100 *o
Złote ankry damskie. . . . . . .  od złr. 4S h
Złote ankry damskie z kryształ, szkłem. » 03 | 
Złote ankry damskie z podwójną kopertą 50 
Remontoary z moen. kop. od 110, 120. 18®. 180 
Rudziki po 5 zł. 50 ct. z zegarem po  ̂ zł. 51 ct.
Nąjwiękrtzy sk ład  zegarów  w a h a d ło 
w y c h  w łasnego  w yrobu  z dw uletn iem  
3317 zaręczeniem:
Ce 8 dni do naeiągania . po złr. 15. 28

bijąoe godziny i pół godziny ,, »» 35
kwadranse ,, JJL M

Regulatory co miesiąe do nakree. .. “ i 30. 31 Za opakowanie zegarów wahadłowych pobiera 
s i a l i  Ir. 50 centów,

Neprawki wykonują sią najstaranniej. Zamiej
scowe ziccenia za przeałantem gotówki lub prze
kazem bfdą najrychlej uskutaewiąno- Zegary przyj 
npnją si| takie w zamfMł.

R Z E C Z Y  P O L S K I E
D/.ielo encyklopedyczne wychodzące przez 
lat kilka przy czaopiamie „Frryjaciel do
m owy" po 10 numerów rocznie, dla przy
spieszenia jego ukończenia będzie teraz 
wydawane w zeszytach kilkuarkuszowych 
(co miesiąc jeden zeszytj Obejmując wy
dawnictwo tego dzielą — wypracowanego 
na podstawie drogocennych „ S t a r o ż y 
t n o ś c i  p o l s k i e  h“, podpisana ajen^cja 
rozpisuje nań prenumeratę na rok 1867 w 
ilości, 1 złr. 86 kr., za którą szan. Czytel
nicy otrzymywać będą co miesiąc jeden 
zeszyt, co z końcem* roku wyniesie 30—40 
arkuszy druku,

Zeszyt bieżący znajdujący się pod pra
są, zawiera artykuły: Kanclerz w Polsce, 
Kańczuga miasto. Kandydat do tronu, Ka
niów miasto, Kantorowie kościelni, Kąpie
le, Kapitan^ Kaplerz, Kapnicy, Kaptivus, 
Kapucyni, Karaczan, Karaimy. Kara talio- 
nm zwana, Karazja, Karczew, Karczmy, 
Karczówka, Kardynały, Kargowa, Karły, 
Karmazyny, Karmelici, Karni szyn, Karocy, 
Karpaty, Kartofle Kartuzi, Karty, Kaszte
lan, Kawa, Kawalerowie maltańscy, Ka- 
walkatorowie, Kazimierz miasto, Kaźmie
rzów, Kej dany, Kempno, Kenty, Kielce, Ki
jów. Kimpolung, Kirehholtn, Klątwa ko
ścielna, Klecha, Kiecko, Klejnoty*koronne, 
Kmieć, Knyszyn, Kobylin, Kolbuszów, 
Kołaczyce, Kolęda, Kołomyja, Konfederacya, 
etc., etc.

Życzący posiadać dzieło to od początku 
jego wydawania, dopłaca 1 złr. 29. kr.* za 
eo otrzyma f r a n k  o Tom 1. (od lit. A. 
do J.) i lszy  zeszyt w 4 / j  arkuszach tomu II.

Przedpłaty przesyłają się bezpośrednio 
pod adresem a j e n c j i  „Czasu" we Lwo
wie przy pLacu katedralnym, lub za pośre
dnictwem Adm. „Gazety Narodowej* 1480 3 3

i Wodę anaterynową
do ust

przez lat 15 uprzywilejowaną, której 
przywilej z dniem 2. czerwca 1866 roku 
wygasł, sprzedaje zamiast po 1 złr. 40 c.

tylko po 1542 8—9

Un?**#© cnt.
apteka pod srebrnym Orłem 

ZYGMUNTA RD K EH A  we Lwowie.

Losy po 5 0  d
nowo urządzonej

loterji zakładów wojskowych,
w  celu  załoźeuia  funduszu dla in w a l i 
d ów  z w o jn y  1806 roku, w której prze
szło IOOO w ygranych ,  a między temi 
główne wygrane

1.000 dukatów  w  zlocie .
oryginalne naństwowe losy z r. 1839, 1854, 
1860 i 1664, za które przy sprzyjaiącem 
szczęściu 300.000 złr., 250.000 złr. 23.1000 
złr., 220.000 złr., 200/ 00 złr. itd. wygrane

być mogą. 1411 7—7
MS. k w ie tn ia  po 2% złr.

P R O M E S Y
pożyczki państwowej z roku 1864. Główna 

wygrana 220.r 00 złr.

Fryderyk Schubuth.

RUPTURY mogą być wyleczone 
przez ciągłe użycie 
bandażu elektro-medy- 

cznego, wynalazku doktora Marie, mającego 
przywilej na lat 15.

Dostać można w Paryża przy ulicy de 
1’ Arbre dec, 44; we Lwowie w aptece P io 
tra  m ikolascha. 1518 8—1 ?

S Ł A B O ŚC I G A R D Z IE L I i UST.

PASTYLKI
pana

D E T H 4  M
z SOLĄ BERTHOLLETA 

(U hloran  potażu),
Polecany Przez lekarzy paryzkieb 

szpjtalów przeciw słabościom gardzieli, 
anginom, (zapaleniom gardła), krupie, 
Wrzodom l zapaleniom ust, przywrecają 
napowrót gibkość gardzieli i czystość 
głosu, usuwają cuchnący oddech, le
czą powstałe przez palenie tytoniu 
drażnienie i usuwają tak szkodliwe 
działanie merkurjuszu. Cena 2 złr *

PROSZEK i ELIX1R
od bolu zębów  z solą Bertholleta.

Zapach tych pastylek ma przyjemny 
smak, ich własność dodawania jędrności 
ciału, i orzeźwienia, sprawiają, iż uży

wanie onych w toaletowym względzie, 
jest wielce szacowne, zaś niezbędne przy 
utrzymywaniu czystości zębów i* ust. One 

| usuwają zapalenie, orzeźwiają dziąsła, i 
uśmierzają szybko zbyt wielkie tworze
nie się śliny. — Cena proszku 1 złr. 40 
c t . ; e l is iru : 1 złr. 30 ct: — Za opako
wanie 20 centów. 1544 0—9

Sprzedaż  en gros : w aptece p. 
Defhan w Paryżu. Paubourg Saint- 
Denis. 90.

Sk ład  g łów ny dla Galicji w aptece 
Z, f lU K FR A  w e ’ L w ow ie .

Do sprzedania
W IE S  w obwodzie tarnopolskim w naj
lepszej glebie, mająca 10DO morgów ornej 
ziemi do 200 morgów łąk i przeszło 30() 
morgów lasu, z gorzelnią i młynem. Bliż
sza wiadomość u adwokata krajowego we 
Lwowie. Wgo D ąbczańskiego. 14713 3

1517 PASTYLKI PIERSIOWE 7-12

ze  oku g łow ias te j  sa ła ty  i lau ro 
w y c h  Mści.

Są to W)borne cukierki, złożone z 2eh 
substancyj znanych w medycynie ze swych 
własności łagodzących i uśmierzających sku
tecznie kaszle, rozjątrzenie w piersiach, ka
tary uporczywe. — Cukierki te łącznie z 
Syropem nadfosforanu wapna, używają się 
do uśmierzenia mocnego kaszln (połączo* 
nego z odpluwaniem i koklnszem).

Dostać można w aptekach: Pp. Ruke- 
ra, B erlinem  ,  P. Mikolascha we Lwo
w ie ; pp. Brunona Miczyńakiego \ Redy- 
ka w Krakowie i p. Elsnera w Poznaniu.

UHotel „WANDL
w WIEDNIU

m iasto  przy placu St. P io tra  pod 1.12.
Hoiel te a pierwszego rzedu, poło

żony w środku miasta, urządzony jest z 
wielkim gustem. W skład onegoź wcho
dzi 200 pokoi, ztąd też można w nim 
zaw sze  znaleźć pomieszkanie. Uprasza
my za przybyciem do Wiednia nie da
wne posłuchu tutejszym dorożkarzom, 
którzy pod pozorem przeludnienia hote 
lu „Wand!", chcą sprowadzić gościa do 
innego zajazdu. Dorożkarze bowiem wie
deńscy oszukują zawsze podróżnych w 
ten sposób, i odwożą przybyłych tylko 
do zajazdów, które im płacą dobrze za 
to, hotel zaś „Wandl" w interesie do
brze pojętym nie daje łapowego doroż 
karzom rzeczonym. 1563 4—12

Ceny za jeden dzień od 1 pokoju 
60 ct. do 4 złr. Obszerne pomieszkania z sa. 
łonami równie po bardzo miernych cenach

Cześć dóbr,u “stanowiąca odrębny
korpus tabularny, odległa o 2 mil 
od stacji koleji żelaznej w Haliczu,
położona w obwodzie Brzeźańskim na tra
kcie głównym podolskim, posiadająca 350 
morgów roli, w dobrej glebie, 50 morgów 
łąk, 750 morgów lasów i paswisk, dwór 
murowany i wszystkie budynki gospodar
skie w najlepszym stanie, na przysiółku 
folwark osobny z potrzebuemi zabudowania
mi; następujące roczne dochody: propinacja 
w dwóch karczmaoh 7.0 złr., młyn muro
wany na rzece Lipie o 4 statkach 700 złr., 
ogród owocowy 200 złr. — mostowe 75 złr. 
dług instytutu gal. kredyt07^ego 12.000 złr, 
w. a. zostaje przy gruncie. — Cen* kup
na 50.000 złr. w. a. Bliższą wiadomość po- 
wziąć można w biórze wywiadowczem pod 

9* w* Lwowie lub też u p. Adwokata 
[flara mor o sza w  S tanis ław ow ie. 1431 3 3

Jeden z najdawniejszych i najskute
czniejszych środków roślinnych, krew 
czyszczących w chorobach sekretnych 
syfilistycznych, zanieczyszczeniu krwi 
i wyrzutach na ciele. Metoda użycia
dołączona w polskim języku.

Cena flaszki 2 złr. 80 c n t . : za opa
kowanie 20 cnt.

Dostać można we L w ow ie  jedynie 
w aptece Z. HUKU R A. 1551 14—32

Jeszcze tylko przez krótki czas, będzie
można kuoić

uznanej z dobroci, niepaionej funt po 6), , 
63, 65 i 67 c t .  r y ż u  zaś po 21 i 23 ct. 

za funt, biorąc najmniej 5 funtów.
SMl.. Na zamówienia z prowincji i w ilo-"'4 

ści najmniej funtów 30 i w ięcej, rozsyła się 
kawa po przesłaniu należytosei za pośredni- * 
etwem wszystkich stacyj kolejowych i *ta- 
eyj żrglugi parowej opłacoDft. Adres: Kaffee-ć 
L ager ,  W ollze ile ,  9 fu  W ie n .  13i8 8— 8

da Porto 1506 EXPOSIT10NS © Londrti 1851
univer8elles.

(BENZINA COLLAS)
. do wygubienia plam z wszelkich rods 
jów materyi bez uszkodzenia onych i y 

• zostawiania nieprzyjemnego odoru
Cena 90 ct.

F E R r C O L L A S
R ED BIT łPAB' i ‘EŁ>t C TRICI TE

(ŻELAZO UOLLAS)
oddzielone za pomocą elektryczności,  jest to 
najczyściejsze połączenie żelaza, przedło
żone cesarskiej akademii medycznej w 
Paryżu, polecane przez lekarzy do le
czenia bladaezki, anemii, osłabieni' ogól- * 

nego, wycieńczenia sił, upławów itd. itd. 
Cena 2 złr. 40 ot.

t ■>*

id
.0

(OCET COLLAS)
niez ędny środek toaletowy, odświeża
skórę i nwalnia twarz od pryszczów

trądu. — Cena 1 zlr.
«»

M Ć D IG A M EN TEU 8E8
PASTYLKI ? 9?a£Pezj ’>

wszelkiego pepsyny,
rodzaju rumbarbary,

z napisani i manny itd.

154*1 Za opakowanie 20 cnt. 11 — 
Środków tych dostać można we L w o 

w i e  jedynie w aptece 3Ł. RUKERA.

Ir i
m 

len 
> Ii

f s t
i!

flisu 
* X 
X*\

ih 
[bo

>/i:< 
.101) 
a ©:



GAZETA NARODOWA z dnia 9. Kwietnia 1867. 5

L. z376/.
1867.

K o n ku rs.
P rz y  magistracie kr.^stoł. miadta Lwo

wa opróżniona została porada radcy z pła
ca roczną 1260 złr., z rangą A III klasy i 
z prawem posunięcia się na wyższą płacę 
147o złr. w. a.

toucypuuy a /.u. i u prawem po
mnięcia się na wyższą płacę 735 i 840 złr. 
w. a", i aktiiaryuszH z '  płacą' 420 z U*. i z 
prawem awansu na wyższą płacę 525 złr. 
w. a. rozpisuje się konkurs do dnia 30go 
kwietnia b. r. 1583 3—3

Starający się o te posady zechcą w 
powyższym terminie wnieść do prezydjum 
magistratu w właściwej drodze podania 
stylizowane do wys. c k. Prezydyum na
miestnictwa, opatrzone w dowody przepi
sanej kwalifikacyi, dotychczasowej służby, 
jako też potrzebnej znajomości języków 
krajowych i języka niemieckiego.
Od Prezydyum magistratu kr. st. miasta

Lwów dcia 3 kwietn a 1867 
&

P isa rz  gminny uzdolniony, poszu
kuje posady w małem miasteczku lub na 
wsi. świadectwa posiada najlepsze i może 
wdanym razie złożyć kaucję 3J0—400 złr. 
Bliższą wiadomość udzieli pod lit. X. J. H. 
post restante w Zborowie. 1593 X—2

Komitet balu
odbyć się mającego w Tarnopolu pod 
opieką Towarzystwa Dam dobroczyn
ności, uwiada&iia niniejszem P. T . 
interesowanych, że bal ten odbędzie 
się nie d. 25. kwietnia lecz dnia 11. 
maja 1867. r. 1592 1—2

Dr. Fryderyka Lengil’a
B a lsam  brzozowy.

Jedynie sam c i e c z  
brzozowy, mający wła
ściwości roślinne , który 
płynie z brzozy, nawier
ciwszy ją, jest od niepa
miętnych czasów najwy
borniejszym środkiem u* 
piększania p łc i ; tembar- 
dzięj tedy, sok rzeczony 
podług przepisu wynalaz
cy przemieniony na bal- 
aatn, uzyskuje dopiero 

>rairie skuteczność cudowną, Natarłszy np. 
i wieczornej dobie twarz lub inne miejsca 
alsamem, już z najbliższym porankiem  
►sypuje się prawie niepostrzeżenie lu 
ka. płeć zaś nabiera przezroczystej 
rialości i delikatności.

Balsam ten wygładza zmarszczki i wy
zuty na twarzy, twarz nabiera żywości 
nłodzieńczej , białości i delikatności, bal- 
lam ten uanwa także szybką fpjegi/jiszaję,; 
naki z urodzenia, czerwoność nosa, węgry^ 
wszelkie nieczystości skórne.

Jedna flaszka wraz z przepisem użycia 
tosztnje 1 zł. 50 cnt. Przesyłając pocztą 
pobiera się za opakowanie od każdej sztu
ki 20 cnt.* od każdej następnej 5 cnt.

Skład w e Lw ow ie u ZYGMUNTA 
1UKERA, aptekarza pod srebrnym orłem 
>rzy ulicy Krakowskiej. 1599 (1*^12)

Błogosławieństwo boskie u Golina.
W ielk ie  J ! -

losowanie kapitałów
przeszło 2 milionów 200,000 
mark,, przyzwolone i poręczone
przez rząd wolnego miasta Hamburga.

Początek ciągnienia dnia 17. kwie
tnia Tylko 4 zlr. w al. austr. kp- 
sztuje los oryginalny państw ow y (nie 
promesa do te^o c i ą g n ie n i a , losy zaś 
rozsyłam na frankowane zamówienia 
po przesłaniu m ależy tośc i za los w 
najodleglejsze okolice.

Ciągnione bada je d y n ie  wygrane. 
G łó w n e  wygrane wynoszą mark 

225.000- 125.9 JO — 100.000 — 50.000 —
30.000 —. 2J.0C0. — 2 po 15.000 2 po
12.000 -  2 po 10.000 -  2 po 8.0C0 —
3 po 6.00G — 3 po 5,00) 4 po 4.000 —
10 po 3.000 — 60 po 2.000 '■ — 6 po 
1.500 — 4 po 1-20) 106 po 1.005 —
6 po 300 — 100 po 260 — 7.628 po 100 
mark i t. d.

P ien ią d ze  ic y yra n e  i u r  z e  d a 
w ne l is ty  c iągn ień  rozsyłam na  ty  eh  j 
m ia s t  po rozłłtrzygnieniu. *

Załatwiającym interzsa u mnie 
{p ła c iłem  w  sa m e j ty lk o  A u s lr j i  
12 2 . r a z y  w ie tk i las* 16ó2 1—3
Lhz. Sams. Cohn m Hamburg, Bank u 

W o o h s el ges c h ii f r.__________

lealność w  Grzybowi ruch z młynem o 2 
namieniach i wodzie stałej zimą i latem, 
mająca 43 morgów i 5)0 sążni obszaru, do
bre budynki gospodarskie, oddalone od- go
ścińca 71, od Lwowa' %/\  -raili'jest z wolnej 
ręki do sprzedania, Bliższe szczegóły u- 
dzieli na listy frankowane K. Jędrzeje- 
w icz , Czaple, p. Sambor. 1508 2—3

Handel nasion i szczepów
KAROLINY UEISTLER

w  rynku (pod „W iosną 1-158),
poleca wszelkie gatunki nasion warzy
wnych, pastewnych, traw, konic2y i kwia
tów najpiękniejszych w obfitym wyborzo. 
Drzewa owocowe 3-letnie, brzoskwinie i 

morele, jedna szezepka po 7 złr. 50 cf. 
Grusze, jabłonie, śliwy, czereszuie, wiśnie 
3-letnie po 1 złr. w. a z rodzaju najszla

chetniejszego. 1579 2—4

A C C S ł i c o K ,
(Essencja uszna).

Wypróbowany środek na cierpienie 
uszów w każdym rodzaju.

Środek ten był przez lekarzy w 
niezliczonych wypadkach z prawdziwie 
zadziwiające mi skutkami używany: w
szumie w uszach, w Kłuciu,^ w zbyt. sku
pem wydzielaniu się mazi usznej, w 
zbyt obfitem wydzielaniu się cieczy u- 
szów, w przytępionym słuchu i t p . , w 
krótkim czasie zupełnie to cierpienia 
usunął.

1 flakon złr. 1., z przesyłką po
cztową 10 cfc więcej.

Główny sŁład rozsyłający u Igua-
cego Pserhofera, aptekarza i właści
ciela przywileju w Wiedniu, Ottagring 
Nr 165. m. 1564 5—12

ZAPROSZENIE
do udziału w podróży towarzyskiej

ze Lwowa do Wiednia i Paryża.
D nia 2. kw ietn ia  b. r. o tw artą  zestala

„Wystawa światowa” w Paryżu.
E

CIk;?: Wie/Izy i nauki  g ro m a d z i  tam m ieszkańców  n ie m a l  w szys tk ich  czyści świata ,  ho  n ie ty lk o  k ra je  
Europy, ale A m eryk i .  Azji i Afryki wys ła ły  na tę  wys tawy sw oje  p łody  i w yroby .

Plac _m arsow y ,  p rzeznaczony  na (tę wystawy słał o sob i iem  m i a s t e m ,  z u l icam i ,  p lacami i s k w e ra m i ,  
w k tó ren i  każda ( /.ysć świata ,  n as tę p n ie  każdy k ra j  są r e p re z e n to w a n e .

Nie z apom niano  i o P o lsce ,  a obuk w j i^ b u w  i p łodów z iem i  naszej sa także  r e p rez e n to w an e  i t y p y  nasze
narodowe.

K ażdy  z czy te ln ik ó w  rai łby wziąć udział w podróży  na t»; n a d e r  c i ek aw a  i poży tek  przynoszącą w y s t a w ę — 
gd y b y  ś ro d k i  wystarczały .

O l u / ,  aby  łc  podróż  u ła twić ,  a zwłaszcza w y d a tk i  o p o ł o w ę  zm nie jszyć ,  pod ję ło  „ W y d a w n i c t w o *  
naszego  D z ienn ika  u rządzen ie  osobnych  pociągów ze L w o w a  do W ie d n ia ,  n a s tę p n ie  do Paryża  i n ap o w ró t .

Pociąg osobny w yjdzie ze Lyvowa dnia 30. maja r. b. w ieczorem , przybę
dzie nazajutrz rano do Krakowa, a w ieczór  do W iednia. Dnia 1. czerw ca wyje- 
dzie z Wiednia, dnia 2. zatrzyma sio parę godzin w Monachium, a dnia 3. w  ‘p o 
łudnie stanic \y Paryżu. — Dnia 17. czerw ca w yjedzie  napowrót z Paryża do W ie
dnia— zkąd znów  d o w o l n y m  p o c i ą g i e m  powracać można aż do 28. czerw ca.

W a r u n k i  p o d r ó ż y :
Podróż ze Lwowa flo Wiednia i do Paryża — wraz z p o m ieszkan iem  (osobny po

kój) i wiktera (śniadanie i obiad) wolny wstęp na wystawę, przewodnik krajowiec itp. 
przez dni 14 w Paryżu, jakoteż powrót do Lwowa kos/taje na osobę :

II. klasą 180 złr. w  papierach.
III. „ n o

Z Krakowa do Paryża i napowrót z temi samemi warunkami
II. klasą 165 zlr. w  papierach.

T . 111 » 100 *iytn samym pociągiem jechać można ze Lwowa do Wiednia — zkąd podczas Zie
lonych świąt, nastąpi wycieczka koleją na szczyt Alp (Semering) za cenę 2 złr., tudzież 
uczestniczyć w Wiedniu świetnej uroczystości Bożego ciała, której towarzyszy cały dwór 
cesarski. — Bilety tam i Da powrót służą na 4 tygodni, a cena ich w ynosi:

II. klasą 35 zlr. w . a.
ML * 25 „

Z Krakowa do Wiednia tam i napow rót:
II. klasą 18 zlr. — ct. w . a.

Hf* 12 .  50

domskiego, ulica Wiślna 1. 174 i tamże najdalej do 15. m aja  b, r. złożyć zaliczkę, a to 
w następujących kwotach:

Dla podróżnych ze Lwowa lub z Krakowa do Paryża:
II. klasą 50 zlr. w , a, 1610 1—?

III. „ 35 „
Ze Lwowa lub z Krakowa do Wiednia :

II. k la są  12 zlr. w. a.
Hit ,, 8 ,, yj

Osoby, życzące się przyłączyć w Przem yślu, R zeszo w ie  łub Tarnowie, raczą 
ii ę zgł sic po katty legitymacyjne do podpisanego. Wize paszportów do Francji ułatwia 
Ajencja „Dziennika Pojskiego* w ciągu dni sześciu.

Od dnia 27. m aja  wydawane będą w wyż wyrażonych biurach zn złożeniem reszty 
naleźytości, bilety podróżne, które nie mają być z rąk wydane aż za powrotem do sta
cji, z której wyjazd nastąpił. F

Od W ydawnictwa „Dziennika P olsk iego.«

Patentowane Union Revolvery
35 W  ^ d c m ^  naciągającym kurki i bez tegoż

^yj^lczione "przigź a podług now ego zupełnie system u Jconstrnowane r e w o l
w e ry  lepsze są, jak to orzekła P rześw . techniczna kom isja zbadawszy takowe, a to 
ppd względem doskonaląśpL elegancji^ sity strzału i bezpieczeństw a, niż wsze lki 
doiJyp^czRsowy rodzaj walcowy nie złożony z części za pomocą śrub ni też
spajany lutowaaiem, lecz stanowi jed n o l i tą  s i lną  całość, dającą rękojmię bezpieczeństwa. 
WaloneJ riira^(wylot) są z najlepszej stali wiercone, naboje z'aś ł;ego są 'rodza ju ,  iż wy-A ’ ’ * *   . - - - - - - m0£na

12 do 
u. U-

przy tem i korzyść nastręczają te rewolwery, są 
ą śię według wyp isażenia onycłiźe- 
długie o 7 a tri. kalibru 10 Mm, sst. 25.60 do 27. złr. 

o 6 „ 10 n 24 n 26 n
o ? ■* *1 „ 24 „ 26 ,
o 7 ,  5 -  16 „ 18 -

jęcie i .oczyszczenie nader łat 
bowiem nadzwyczaj tan je a spr 
Rew. z przyrz. naciąg, kurki 12

» n n „ 10 #
n  * n . » n 9 „
Rew ze spustem prostym 6%

Walec osobny do kalibru 10 Mm. złr. 5 
» » r> 7 „ „ 4
100 nabojów do kalibru 10 Mm. 4 x/ x złr. kalibru 7 M. m. 2ya złr. i kal. 5 Mm. 21/* 
Okurzany futerał 2 złr.

(Jała długość jak oznaczono, rozumie się z lufą i z stiHwem .
Źa sumienne i dobre opracowanie każdego'rewolweru zaręczamy Panowie kupcy 

zamawiający znaczniejsze partje otrzymają rabat, przynjsząoy. im dostateczny procent. 
Zamiejscowe zamówienia uskuteczuiają się 'za pobraniem pocztowcm najściślej.
J . E iy n e r  e t V om p. k. k. priy. ReVólver-Fabrik in Wien. Niederlage Stadt Walfnch-

gaese Nro. 6 1565 5—6

N ajtrw alsze i całkiem nowo konstruowane  
M a  j e * , m u  3 ^  y  X i i g v o i x i . o w e

(z ochroną bezpieczeństwa) 
cylindrem lub bez niego, można dostać wyłącznie tylko u podpisanego

w Iszej wiedeńskiej fabryce lamp ligroinowych
pod gwarancją t  zastrzeżenism przeciw kaidemufremema fabrykatowi ' l ^ p u '

JBflT o  5 0 * / ,  o s d j a l e j  kieszon-
Za pomocą tej najnowszej p o p r a w n e j  k o n s t r u k c j i  osięga s i ę  za ko we.

2  c o n t y  n a  o z a a  7 .  g o d z i n
siłę światła dwu najlepszych świec. 1568 21—30

Lampy gospo- do kształtu, lampy ligroiuowe> składają się z w ie lk ieg o  w y b o r u  wszel-
darskie. kie?° r(>dzaju  lamp gospodarskich, ściennych i pająkowych z reflektorami, la

tarń powozowych, praktycznych lam pek kieszonkow ych i  Stołowych od kształtów 
najprostszych do najwytworniejszych i fc. p. od cen najniższych do 2 zlr. za sztukę.

ZZ Ręczy się za lampy tylko moim znakiem fabrycznym opatrzone ^
Do tych lamp używalną, świeżo udoskonaloną ligroinę sprowadzać można nieś fałszowaną  

en gros i en detaH tylko odemuie. Cenniki i wzory rozsyłają Się opłacone 
_  Składy filialne tego wyrobu są urządzone we wszystkich więknzych miastach monarchii. “  
Skład fabryczny i n n c u r D  iA /IC*niV II ff I ^k ta d  we I^wowie u Kar.

garethen-Strasse 66. ZYGMUNT BEISNER W Marjacki.

Księgarnia F. H. RICHTER we Lwowie
zaprasza do prenumeraty na

i .'do 3 - a

J1ILJUSZA S M W A C lie«e .

Wydawszy pized kilku laty dwie litografiie:
Galerję k ró lów  i hetm anów  polsk ich ,

przystąpiłem później do wydania nowej pamiątki, 
r a tą jest: ‘ 1492 2—3

Poczet Świętych i błogosławionych Pańskich
pochodzenia słowiańskiego.

Obraz ten wielkich rozmiarów, którego zarys i ugrupowanie wykonał nieodżało • 
wany ś p. Juliusz Błotnicki, ukończył zaś niemniej umiejętny artysta p. Klement, sta
nowić będzie jak dwa pierwsze, nie tylko ozdobę domów p/Ukick, lecz także świątyń 
pańskich i szkółek ludowych; nie wątpić przeto, że znajdzie en większe n*wet rozpo
wszechnienie, niż poprzednie dwie publikacje, do czego przyczyni się także przystę
pna cena jego, gdyż obraz ten objętości około 4 łokci kwadratowych na najtęższym 
papierze rysunkowym, w dror/ze przedpłaty kosztuje tytko 2 złr.

Po dwóch latach rytowania na kamieniu, obraz ten jast już ukończony \ 'tsa^ął^Bię
„i.  X.    trino ia3'/mru rf*fai An 9. IroriofnD IlOOtoODJ

rzy naraz, dodawać si,ę bedzie jeden egzemplarz bezpłatnie. . . .  .
Gały ten poczet Świętych Pańskich, przedstawiony jest według najwierniejszych 

wzorów, zasiągniętyob z martyrologii i z ksiąg dziejowych, będzie przeto jednym z 
najpiękniejszych pomaików naszej wielkiej przeszłości, jakim s ię  żaden inny naród po
szczycić  nie może. Powyższy drzeworyt podaje zarys tej publikacji artystycznej.______

Ważne dla rodzin!
Przy nadchodzącej wiośnie ośmielam 

się przypomieć zakład mój względom ła 
skawej publiczności.

Mając sposobność nabywać potrzebne 
materjały z pierwszej ręki, wszelkie w mój 
zawód wchodzące artykuły mód dostarczać 
mogę po cenach najtańszych, również rę
czyć mogę za formy podług najświeższych 
mód, ponieważ mam stosunki z Paryżem i 
Berlinem, a nadto abonuję znakomitsza żur- 
nale damskie. Wszelkich wiadomości i ob
jaśnień mody, dotyczących, udzielam bezpła
tnie, i zapraszam łaskawe damy, ażeby ra 
czyły wejść ze mną w korespondencję.

Również polecam się Szanownej publi
czności na prowincji do załatwiania ko
pna w szelk iego  rodzaju potrzeb dom o
w ych , przyrzekając najtańszą obsługę.

Korespondencje w języku polskim lub 
niemieckim. E m ilia Kotula,
1355 6—6  ̂ modystka i krawczyni damika.

Mariahilf, Hauptstrasse Nr. 45 I. Hof 
Thiir Nr. 21 parterre w e W iedniu.

Uwiadomienie.
.*jtfSE»sr

ESPARSETTY
po 7y2 zlr. korzec dostać można

w D O M U  K O M I S O W Y M
SEMETK0WSK1EG0 * COHNA

we Lwowie, w rynMi. 1473 5—5 

Najlepsze francuzkie

Nieomylne i prędkie wytępienie

Szczurów i myszy
za pomocą c. k. uprzywilejowanej trucizny 

na myszy i szczury, w kształcie świecy.
Ccnn flaszeczkt 50 ct.

Takowej niefałszowanoj dostać można 
we Lwowie u pp. Konstantego Iskier- 
skiego, Adolfa Berlinera, Z y g m u n t a  
link era I Piotra Mikolascba : w ,̂al'il0WJ? 
u pp. Józefa Jana i H. Koyi, UL 13 19

M a jta u s z a  w  so w ie c ie  b i e l i z n a
WielMe zniżenie cen

pierwszej i największej wy.robni bielizny płóciennej Ludwika Modern w Wiedniu, Tucblauben Nr. 11.
Bielizna m ęzka, dam ska i d z iec ięca  praw ie za bezcen po cenach fabrycznych.
Zaręcza się  za praw dziw ość, dobrą robotę i knój stosow ny, pomimo tak zniżonych cen, które każdego n iezaw odnie  
zadziwią i spowodują do po pierw szej próbie do powtórnego zamówienia. — Zam ówienia z w sze lk iem i  
wymaganiami uskuteczniają się  na w szystk ie  strony. Nie przylegające dobrze koszule, lub nie przypadające do 

_ upodobania rnoga być natychm iast odesłane.
Cennik bielizny wszelkich rozmiarów. Ceny stałe, niezmienne tak dla odprzedających jak i kupców.

Gotowe koszule męzkie. Najlepsza robota ręczna. Gotowe koszule damskie, n*łpl^ nlhejjgfm 7 i r l/Tm0,neJ'
Z białej przędzy koszule lniane, zamiast 2 złr. 50 ct* tylko złr .l  J  ~
Z przedniego gat. z półkoszulkiem 4 . 50 , -przedniego gat 
Cienkie irłand. i rumburg. koszulo 
ró cienkiego holend. płótna „
Kosz. z cien rnmbo pł, i przędzy ręcz. „ 
Z naje. rumb.pł. kosz, pick. rob. u}ćj,. n 
L najcieńszego bełg. batystu

50 
6 1  —
6 ,  
7 n 

.10 ,  
12 „

50
50

•«

.80 
,30 

2.8 1 
3 -
3.50
4.50
5.50

Białe i ko lo row e  p o r k a l o w e  (Shirting) k o s z u l e .  
Koszule męzkie z białego perkalu zamiast 3 2 łr. —  ct. tylko5 ^Łr. 1.

z naje. frane* Derk.
W najnowsze wzory kosz. kolorowe  
Eleganckie kolorowe pcrkalowe  
Prawd, frauc. batyst, kolor, koszule  
Najnowsze białe balowe koszule

n
»

*

4

6

25
50
50
50
50

n

80 
„ 2.80 
.  1.80 
.  2.50 
.  3.50 
* 3.50

Płótna, chustki do nosa, nakrycia sto I«we.
Najcień. irlaadz i rumb. 50 łokci zamiast 50 złr, — ct. ty) iko złr. 24.—

, Najcieńsze batyst- weby 50 łokci „ 80 n — . w „ 45__
Dobro płócienne chustki do nosa, półtuzina po 1 złr „ 1 złr. 50 ct., 

1 złr. 80 ct, do 2 złr,
2 złr. 50 ct. 
.80 do 2 złr

1. Zn* O'-' LI# la u ótr9
Najcieńsze chustki batystowe, póltuziua po 2 złr. <J o 2 
Eleganckie kołnierzyki mgzkię półtuz. po 1 złr. 50 c t ... 1.1

Koszule damskie lanne zamia .t 4zlr. — ct. tylko złr .l .9„

n
n

5 „
5 »
6 „
6 « 
7 w 
6 „ 

16 „ 
4 ,  
6 .

50
50

50

n
9

n

5

Gien. z szwajc. płótna z półkoszulk,*
2 cienkiego płótna do ściągania 
Modne cienkie koszule z haftem 
No w. kroju sercow. i wpoprzekhaft.„
Krój t. z. Eugenii, haftowane #
Kroju t.z. M arjaAntonina z k o łn ie rz .„
Kroju Wiktorja z haft.Valencienne9 „
Majtki damskie z naicieńsz, szyrt. „
Majtki damskie płócienne haftów. »
Dam, gorsety nocne z ^ug. szyrtingu „
Gorsety z najl. batyBt-Perkalu eleg. *
Eleganckie auto haftowane gors. «
Gorsety z frane. bok. z naj. batyst „
Najprzed. gorsety z praw.VaIen: n „ „ „ „
Koszule damskie nocne z długiemi rękawami po złr. 3 50 ct.

4 złr. 50 ct. do 6 złr. 50 ct.
Damskie narzutki do fryzowania z batyst perkalu eleg. po 

złr. 5, złr. 5 ct. 50 do złr. 6 ct. 50.

płócienne kalesony męzkie
po 1 złr. 50 ct., 1 złr. 80 ct., naj cień. rumburg. po 2 złr. do 2 złr. 80 ct.

6
12
15
20

59
50 n

9

» 2.80
» 2.80 
» 3.81) 
r, 3 50
* 3.50
* 4.50 
« 7—

u 2.80 
n 2.80
„ 3.50 
„ 5.50 
.  7.50 

10

Zamówienia z prowincji za pobraniem p ocztowem. Przy zamówieniach upraszamy o przesłanie objętości szyi.
AD T? TC S- ^ ll ^as 1'entral-Depot < Jer erstcu Leinwiische-Niederlage des L o u i s  M o d e r n ,  W ien, 

^  O* stadt, Tucblauben II. 1556 7—?

z szkipłkami wypukłemi (gewolbte Augen • 
gliiser) po 1, ż, 3, 4 do 6 złr. u 

F r o m m a ,  Wien, Galvagnihof 
Nie przydające się odm:eniam. 1582 2—12

Tak od wysokiej szlachty, jakófcź od 
Szanownej publicznoś-i w całej monar
chii z powoda nadzwyczajnej taniości, 

szybkiej i rzetelnej usługi uznany

MAGAZY.N SUKNI
LEOPOLDA KELLERA

w  W I E D N I U ’
Rothentburinstrasse, Nr. 3, 1. Stock-
gegeniiber dcm Fiirsterzbischófl ichCn Pa 

lais. Ećjie des Stefansplatzes. 
poleca n a j l e p s z e  i na j  m o d n i  ejs z e
s u k n ie  m ę z k ie ,  w ł a s n e g o  w y r o 
b u ,  podług n a j ś w i e ż s z y c h  iur-
nalów, po cenach najtańszych.

Z U P E Ł N Y
U B I Ó R  W IO S E N N Y

rM j ■  1 3 .
eleganckiego kroju i we wszelkich Larwach,

Z A R Z U T  K I W IO S E N N E
DO *  ■  »*■ - * •k

Surduty wiosenne od złr. 5 do złr- 25 
Zarzutki wiosenne od złr. 8 do złr. 30 
Ubiory całe wios. od złr. 12 do złr. 36 
Ubiory letnie od złr. 10 do złr 26
Tużur, do polowania od złr. 6 do złr. 25 
Szlafroki od złr, 7 do złr. 26
Lraki i zwykłe tużur.od złr. 14 do złr. 28 
Surduty księże od złr. 16 do złr. 28 
Surduty kancelar. od złr. 4 do złr. 14 
Spodnie od łr. 4 do złr 14
Kamizelki rozmaite od złr> 2.50 do złr. 8.

Z a m ó w i e n i a  czy to 
ustne lub listowue z oznaczeniem minry 
szerokości piersi u góry, objętości 
W pasie i długości w kroku \  zała
twiają się pod zaręczeniem najrzetel
niej i natychmiast, a suknie, nie przy
padające do figury przyjmują się na
pow rót. 1 5 5 8 - 3 0

. Wzory materyj do pożądanych 
ubiorów posyłają się na żądanie .bez- 
ołatnie a na ' ifstówńe s p y ta n ia ' daje'
się frankowaną odpow iedź. — Również 
mieniamy stare suknie .za nowe, a prze
chodzone są zawsze po taniej cenie, w 
wielkim wyborze w zapasie-- 
IK3U Opierając się nń temj iż wszy
stkie me towary za gotów k ę zakupuję, 
iż z naj pi er wsze mi fabrykami w kraju i 
za granicą w bezpośrednich zostaje 
stosunkach, wreszcie trzymając się s t a 
le zasady n/U snm tennie j$zęj * i n \ l -  
rzetelnięfszej usługi, pozwalam sobie
0 tyle odwoływać sie do zauftmia P. T. 
publiczności, o ile zawsze najusiiniej- 
szem będzie mcm staraniem, wszystkim 
żądaniom najzupełniej zadość uczynić.

Leopold Keller,
w  W iedn in ,  R othe t l iunnstrasse  Nr. 3
1 8tock, gegeniiber dem ftirsterzbischo - 
flichen Palais, EckedesStephansplat^ęa
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GAZETA NARODOWA, z dni/’ Kwietnia 1867.

OŚWIATA
pismo pedagogiczne,
poświęcone początkowemu wychowaniu i 
nauczaniu młodzieży, wychodzi już drugi 
rok w Poznaniu za sprawa najcelniejszych 
pedagogów i krptauuw. Wytrawne do
świadczenia, nabyte w dawno j u z ii r z h ci z Ci 
nych szkółkach wielkopolskich, podają go
towy picu na pożytek szkół także galicyj
skich. By zaś szczegółowe potrzeby tychże 
pismo to podnosić mogło jak najskuteczniej,

1601 Redakcja zaprasza 1 - 1
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gorliwych o dobro kraju O bywateli, więc 
pp. Nadzorców szkolnych, Kapłanów ,  Nauczycieli 
i Rady gminne nietylko do licznej preuu- 
meraty, ale i do nadsyłania za żądaną re- 
muneratę artykułów i uwag o stanie i po
trzebach szkół galicyjskich, iżby połączony
mi siłami wpływać na dżwigauie oświaty 
jednego ludu od Bałtyku i Warty po źró
dła Wisły i Karpaty. Takie pismo powin
no być (zamiast obcego) przy każdej szkół
ce w ręku nauczyciela.

Nader nizkn prenumerata roczna 3 złr. 
(lub V, roczna po 1 złr.) w. a. przesyła 
się p &■:/,u* na koszt redakcji do Poznania.

Poszukuję

PASIECZNIKA
podług metody dzierżonowskiej umie

jętnie wykształconego*
Jerzy Flonder, w Łukaweu na 

Bukowinie, ostatnia poczta w 
W iśnicy pod Ku:ami. 1591 ]-—3
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WE LWOWIE,
w i' y u k u p o d l i c z b ą  1 7  1? .

uwiadamia, że zaopatrzył sio Świeżo w wszelkie gatunki riimburgskiej i lio- 
lenderskiej weby, wigatadtskiego i durnego płótna, obrusów, chustek, ręczni
ków, serwetek do kawy, j- kole* w wszelkie inne w zakres ten wchodzące towary.

Za trwałość i czystość płótna ręczy się.
Stosownie do obecnych okolieiności cena towarów została lak nizko o- 

bliczoną, że można iśo w zawody z wszelka konkurom ją.
Zamiejscowe zamówienia wysyłej* się ' a zaliczką pocztową z najściślej

szą sumiennością, a towary, któroby numdp.iwhdały życzeniom, przyjmują się 
napowrót za zwróceniem całej zripłacoooj kwoty.

Adrei: ! \  I lo inkcs we Lwowie, w rynku pod 1. 17’. lf>60 1 — 6
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Otwarcie magazynu
pod firma 1596 1 - 3

£

oz
s :

2 2 0 .0 0 0  złr.
i lic/ite nntirjso.e wygrane act.? być pzydtam jnż m  «lo:n 15. kwietnia nn

PROMESĘ l o s u  z r. 1 8 6 4
p;; 2 złr.. i centów 50 na *te ;el. Na 10 sziufc jedna za darmo 

JjtĘ F  zakupiła i sprzedaży papier w p-:ńvlw-iwych pod warunkami, naj* 
przystępniejszemi polecam .się i rnoia1. 1576 4 -6

A. CHRISTIAN
W yższa ulica Karola Ludwika w domu Gromadzińskicli Nr. 342 m.

Mam zaszczyt donieść, że z dniem G. kwiet. r. h. otworzyłem
Magazyn wyrobów metalowych i chińskiego srebra

s łyn n ej fabryki Conraetz et. DIttler
we Wiedniu,

i wszystkie wyroby tej fabryki, za których dobroć i trw ałość się  
ręczy, po (najniższych) stałych cenach fabrycznych sprzedaję.

Magazyn ten jest zupełnie zaopatrzony w narzędzia stołowe, cukierni- 
(zki i cukiernice, mas^/ny do kawy, samowary, czarki do herbaty i kawy, 
nalewki do śmietanki, tape do kawy i herbaty, czary i półmiski na owoce, 
koszyki na pieczywo, talerze, farfurki i wazy, lichtarze, serwisy stołowe, lu
stra do toalety, puhary, monstrancje, lampy kościelne, krucyfiksy, świeczniki 
ołtarzowe, i t. d. i t. d., wszystko w najrozmaitszych gatunkach.

Mogę zatem spodziewać się licznego popytn szanownej Publiczności, a 
mojem staraniem będzie, rzetelnością i doraźną usługą pod każdym zadowol 
nić ją względem. Lwów dnia 6. kwietnia 1867. G. A. Christian.
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Isaac Cohen, >:uuinn,r W i e n

C. kr.

c. k. uprzyw. austr. Towarzystwa Zastawniczego
w e L w o w ie

podaje do wiadomości, iż przepadłe z dniem 15. marca b. r. zastawy, miano
wicie;

kosztowności i towary
z d. 17. kwietnia r. b. w lokalu własnym przy ulicy Długiej Nr. 39. prze; 
publiczną licytację najwięcej dającemu za gotówkę przedawać się będą.

dla handlu i przemysłu.
KitmthncrstrasbO 8.

O T W A R C IE  SUBSKRYPCJI
na

.10.000 sztok akcji i 50.000 szt$

c. kr. uprzyw. siedmiogrodzkiej kolei żelaznej
(Arad -Karlsburg, z boczną koleją z Pisk do Fetrozseny w dolinie Źsil).

Ogólny kapitał zakładowy 35 milionów,
a to 14 milionów w a k c ja c h , a 24 milionów w obligacjach p ierw szeństw a.

'**iatasam

Odnośuie do wydanego przez koneesjonarjuBzów’ c. kr. uprzyw. pierwszej siedmiogrodzkiej kolei żelaznej prospektu, otwiera c. kr. uprzyw. austr. Zakład kredy 
łowy dla handlu i przemysłu publiczną subskrypcję na

10 milionów zfr. austr. wal. srebrem w 5 0 .0 0 0  sztukach O kcyj po złr. 200 srebrem po kursie OO°|0 czyli iS £  a lr.
austr. wal. w notach bankowych lub państwowych za sztukę.

10 milionów złr. ausfr. wal. srebrem w 5 0 .0 0 0  sztukach ob.igacyj p ierw szeństw a po złr. 200 srebrem po kur
sie y £°|0 czyli 150  ałr. wal. austr. w notach bankowych lub państwowych za sztukę.

s  * " j r

A k c je  opiewają na właściciela, wystawione są w wartości nominalnej 200 złr. w. a. srebrem i mają przez państwo zagwarantowany 5%owy Od podatku do
chodowego wolny roczny czysty dochód w srebrze. Opatrzone są kuDonami, płatnerai 1. stycznia i 1. lipca każdego roku.

O b lig a c je  p i e r w s z e ń s t w a  opiewają na właściciela, wydawane będą w sztukach, opiewających na 200 złr. w. a. srebrem, czyli na 233*/3 reńskich południo
wo-niemieckiej waluty, albo na; 133*/3 talarów waluty talarowej, niosą 5% srebrem i są przez państwo gwarantowane. Przypadające corocznie na dzień 1. kwietnia i 1. 
października kupony procentowe będą wypłacane bez wszelkiego strącenia podatku dochodowago w Wiedniu, jskoteż w tych domach bankowych zagranicznych, które 
Rada zawiadowcy,a w swoim czasie ogłosi.

Akcje i obligacje pierwszeństwa będą w przeciągu trwania koncesji 90 lat w drodze wylosowania al pań srebrem spłacane. Wylosowanie i spłacanie obligacyj 
pierwszeństwa nastąpi przed wylosowaniem i spłatą akcyj. Potrzebna do spłaty całego kapitału zakładowego podczas trwania koncesji roczna kwota umarzająca, jest 
przez państv?o zagwarantowaną.

Warunki subskrypcj
1* Subskrypcja nastąj>i w dniach Ho * 13. kwietnia w c. kr. uprzyw. Zakładzie kredytowym dU hand’u i przemysłu w Wiedniu, jakotaż w tegoż filiach we LWOWIE] w Bernie 

l esicie, Pradte i Tryeście w zwykłych godzinach biurowych i badr.ie najdal \\ 13. kwietnia b. r. o 4. g .& dnie z południa zamkniętą.
2. Subskrypc •• nastąpi równocześnie jednakże o d d z i e l n i e  na akcje i obligacjo pierwszeństwa. Subskrybowane kwoty będą dla akcyj i obligacyj pierwszeństwa oddzielnie od 

dnia do dnia zestawione, i tak długo nie nastąpi żadna redukcja, pokąd osaaczona ilość akcyj lub obligacyj pierwszeństwa nie będzie rozebrauą. Jednakże tego dnia, w którym subskrybowane 
kwoty pozostającą jeszcze do dyspozycji ilość akcyj iub obligacyj pierwszeństwa przekroczą, zostanie subskrypcja dla rozebranych już effektów zamkniętą, a wszelkie oduoszące się do tyohte 
ilości sztuk, tego dnia subskrybowanych, będą w równej mierze zrcJukowano.

3. Każdy subskrybujący ma przy zapisywaniu złożyć ]ako kaucję 10% subskrybowanej nominalnej kwoty w gotówce, w kwitach hypotekarnyeh, w ałygnataoh kasowych rozmaitych za
kładów bankowych- albo też w effektfcch, licząc po 90% wartości kursowej.

4. Oena emisyjna 132 złr. a. w, w notach bankowych za każdą akcję, i 156 złr. w. a. notach bankowych za każdą obligację pierwszeństwa, winna być uiszczoną w następujących terminach:
od 23. do 27. kwietnia 1867 po 40 złr od akcji, a po 40 złr. od obligacji pierwszeństwa 

n 1. „  5. lipca 1867 -  30 -  .  . . . .  40

w
1.
1.

5. pażd-i n. 1867 
5. stycznia 1868

w n »
r> 30 „  „

,  32 _ _
40
36

*»
»

132 złr. w. a. B. V. 156 złr. w. a.B. V.
1 ' 5. Po każdej wpłacie nastąpi wydanie odpowiedniej il «Aci cke- i  lub obligacyj, względnie zaś kwitów iaterymalnych, opiewających na sztuki całkowicie spłacone, i wolno każdemu

subskrybującemu pojedyncze raty całkowicie lub częściowo przed ich przypadającym terminem wpłacać i odpowiednie effekta odbierać. Wymiana kwitów interymalnyob na isto
tne akcje nastąpi od 1. lipca b. r. ,

6) Przy niedotrzymania rat przepada złożona kancja i ustaje wzajemne zobowiązanie się. Przy uiszczaniu ostatniej od 1. do 5. Ptve*nia 1868 przypadającej raty, zostanie kaucja, w g o 
tówce złożona, która aź do owego czasu 3% nieść bę.Ui0> do wpłaty policzoną. Kaucje w effektaeh złożone zastaną przy wypłacie ostata.ej raty subskrybowanej kwoty zwrócone.

7. Obligacje pierwszeństwa będą wydawaue razem z kuponami, bicżąccmi od dnia 1. kwietnia b. r. Subskrybenci winni zatem przy odbieraniu obligacyj, resp. kwitów interymalnych 
odsetki, przynależne do obligacyj, wynagradzać w walucie austriackiej w notach bankowych.

p. spłacone i odebrane zostały, dnia 1. lipca 
aż do 30. czerwca b. r.. i policzone podfag

pt-fi rj liuuiiuaiiicy h. w uty n. n  nw w * - - * • i ui* - - - — ' - j  «»vji j  ^ ^ j # -»**..« v~ r .«vu a. .ipca mają być odsetki, które przypadają za
czai od d. 27, kwietuia, przy wpłatach zaś po d. 1. lipca odsetki, które przypadają za czas od 1, lipca a t  do dnia wpłaty, przez subskrybentów w wal. austrjackiej w n:>tach bankowych wynagradzane.

Blankiety do deklaracyj subskrypcyjnych, które przy zapisywaniu podwójnie mają być wygotowane, również prospekta, koncesje i statuti c. k. uprzyw. pierwszej siedmiogrodzkiej ko
lei żelaznej, można otrzymać w likwidsturze akcyj niżej podpisanego Zakładu.

W WIEDNIU dnia 5. kwietnia 1867.

przy w) 
pełiifj nominalnej kwoty

1 J  r vM i » i t

€. kr. austr. Zakład kredytowy dla handlu i przemysłu«

W y d a w ca :  W italis  W . S m ó ch o w sk i. Właściciel i odpowiedzialny redaktor : Jau Dohrzański. I>fuk Kor ela Pillera.


